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Dziś: Zygfryda B. W. 


Jutro: Aleksandra i Nestora. 


Wojny nić l będzie jA 


Skonstatowaliśmy, że w ciągu 
całego półrocznego naprężenia wo- 
jennego obawę wojny i wiarę w jej 
koniecznosć — ujawniła nasza prze- 
mysłowa Łódź... 

I nie w tem dziwnego... 

Łódź jest „miastem, powstałem i 
istniejącem w odrębnych warunkach, 

Niema ona znaczenia strategicz- 
nego, klimatycznego lub historyczne- 
go. Rozwój Łodzi stworzyła moc ko- 
lonizacyjnej potrzeby państwa i stwo- 
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"tersburg dla nadbaltyckiego i 
- nocnego kresu Państwa. — Nadto są- 
_siedztwo Prus i 


kawałkach jak i całych 


40 za szt. 
od rb 1.50 | Port. od rb '1 50 za parę 
od rb —50| Dyw- od rb —20 tok kw 
czyszczenia. podlegają 
2899 150 


rzenia jednego. centrum dla Króle- 
stwa, jak np. Moskwa dla Rosji środ- 
kowej, Odesa dla południowej i Pe- 
pół- 


Austrji nawiązało 
nici z Berlinem, Wiedniem i Lipskiem 
Bankierzy wiedeńscy i berlińscy uza- 
ieżnili swe interesy od stanu prze- 
mysłu fabrycznęgo w Łodzi. Giełdy 
zagraniczne — uważnie śledziły ru- 
chy obrotów fabryk łódzkich, wysy- 
łających towary na Wschód i na Po- 
tudnio-Zachód. 

Pierwsze wstrząśnienie giełdowe 
ujawniła wojna japońska i rewo- 
lucja. 

Po -uspokojeniu się względnem 
państwa, Łódź zaczęła walczyć o 'swe 
dawne stanowisko handlowe. — Ope- 
racje handlowe nieco się ożywiły w 
latach ,1911 — 1912. . Atoli kryzys 
wojenny bałkański przeciął arterję 
wywozu towarów do Rumunji i Tur- 
cji wywołał zmniejszenie obstalun- 
ków ze Wschodu. Panika kas oszczę- 
dnościowych w Galicji — wstrzyma- 


' widz w teatrze na sztuce 


Ruch. passżarski i energja komiweja- 
Plac jie 


"Gożwiócia - — _ popłoch" postał o- 


"garnąć te sfery, które mają i mogą 


mieć obroty przy ruchu handlowym 


i otwartym kredycie. — Zawieszenie 


broni pod Czataldżą przedłużyło stan 
naprężenia, 
utwierdzióć łodzianina w mniemaniu, 


że Łódź jest na progu bankructwa,” 
na wypadek wojny, I BACH zmienić 


mapę. — Pesymizm ' przeszedł w 
panikę — gdy do. miasta zaczęły 
przedostawać się pogłoski, , spekulu- 
jące na; bessę... 

Tańcząca i wesoła „, Warszawa 
miała jednak zupełnie inny nastrój... 
Miasto kulturalne, mniej troszczące 
się o swój dzień sybaryty, — nie 
traciło humoru z powodu alarmów — 
Warszawa uznaje zasadę carpe diem, 


— w wesołości pogrąża trasunek 
chwili i... kto wie, czy nie miała 
racji... 

Wojny nie będzie... Optymista 


Mo- 
jak 
„Losy Eu- 
ropy*. — On wie, że dzieje trzech 
gwiazdek portfela  ministerjalnego 
częstokroć kierują losami Europy z 
Burgu i Berlina, — Wie, że są jesz- 
cze bankierzy a la bankier Winawe- 
ra, mówiący potentatom Europy Za- 
chodniej: „ja nie chcę wojny“, 

Nie: chcę wojny — wcale nie z 
platonicznych pobudek... 

Boją « się - ujawnionego ruchu w 
Burgu i Berlinie, grożącego miastu w 
razie wyruszenia wojsk na wojnę, 

Przygrębienie interesów wywo- 
łało pesymizm horoskopów co do 
wojny. — Giełdy przeważnie pod- 
trzymywały te 


tryumfuje... Przynajmniej teraz... 
że patrzeć na clangor wojenny, 


ne tajemnemi informacjami agentów, 
polujących na sensację. — A było i 
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M Zubożenie. Austrii, NEW oc "sa 
miljonów, ikoron- ma! ‘zbrojenie “Sia. 


BRON 


Ra salala nowych kredytów 
w parlamencie niemieckim — i gaty 
szereg misji Sazonówa wraz z bał- 
kańskiemi komplikacjami — czyniły 
konieczność wojny nieodzownym ak- 
tem operacyjnym: Europy, ubożejądej 
zbrojeniami się. 

Tymczasem — struna cierpliwo- 
šei, „wobec. oczekiwań. kryzysu, — 
przeciągnęła się. Swiat Burgu i 'fi- 
nansjerji wiedeńsko=berlińskiej spo- 
strzegł, że coś się stać może niespo- 
dzianego w Wiedniu... Spostrzegł i 
wykalkulował, że w tych niepewnych 
aferach o Bałkany, nie może angażo- 
wać gotówki, 


Francja — bankier Rosji — mu- 
si również ratować swe kapitały, — 
Słowem — obawiają się pogromu, 
którejkolwiek strony i zuborzenia 
wszystkich państw, biorących udział 
w walce... 


Rozpoczyna się jakoby odwrót, 
próba uspokajania się apetytów... 
Dzienniki angielskie twierdzą, że po- 
rozumienie rosyjsko-austrjackie do- 
chodzi do skutku, gdyż Rosja zgodzi 
się na przyłączenie Skutari do Al- 
banji, z warunkiem, że Dibra i Dja- 
kowa będą należały do Serbji. Te 
zbliżenie ułatwiło na razie porozu- 
mienie się bułgarów z rumunami na 
drodze umowy. Naznaczenie w tym 
czasie Delcassego zmienią znów sto- 
sunki w trójporozumieniu. 

Nową sytuację wytwarza goto- 
wość Turcji do odstąpienia Adrjano- 
pola—a powikłania małe. mogłyby 
powstać przy indemnizacji. Jeżeli Fran- 
cja udzieli pożyczki Turcji,—osłabnie 
impet mocarstw do uzyskania należ- 
nych zwycięzcom łupów. Wyrzuce 
nie Turcji do Azji przybierze łagod- 
ny charakter i nieco odwlecze ostat- 
ni akt tragedji.. 


2. 


NOWY RURJER ŁÓDZKI — 25 lutego 1912 r. 


z z m zs Śrę.. |do. 


Moloch, potężny władca—poru- 
pzył swemi ślipiami—i to przeraziła 
tlum finansjerji, otaczającej jego pod 
nóżek... 

Większość cieszy się przebły- 
skiem nadziei pokoju... A czy mają 
rację—kto wie? 

Zmora zbrojeń i reakcji wciąż 
gnębi świat... 

A najgorzej--to w Galicji... Pan- 
kowie zgrywają się na Riwierze, tłu- 
my zaś, które wzięły podczas paniki 
awe oszczędności z kas—nie mają co 
do złożenia z powrotem. 

Łódź jednak, choć dobrze szarp- 
nięta nędzą—podniesie się, jak Fe- 
miks z popiołów, jeżeli groza wojny 
minie i ruch ze Wschodem i Połud- 
niem się wznowi... Może wtenczas 
ojcowie miasta nie mając grozy woj- 
ny i.. samorządu, —zaczną sami rzą- 
dzić miastem—domagającym się zbu- 
dzenia go z letargu czynną ręką ja- 
'kiegóbądź zdolnego administratora, 

Bavanarola, 


projekt szkolny, 


Frakcja postępowców wnosi w 
tych dniach do Dumy państwowej 
szczegółowo opracowany projekt pra- 
wa o gimnazjach. Otao są główne 
punkty tego projektu. Gimnazja mo- 
gą być męskie i żeńskie, a za po- 
zwoleniem ministra oświaty mają być 
i koedukacyjne. Do gimnazjów przyj- 
mowane sa dzieci wszystkich stanów 
bez wszelkich ograniczeń wyznanio- 
wych i narodowych. Uczniowie, któ- 
rzy ukończą wyższe szkoły począt- 
kowe, pryyjmowani są do 5 klasy 
panam bez egzaminów. Przy 

ażdem gimnazjum powinny być ra- 
dy kuratorskie i powinny być urzą- 


_  dzane zebrania rodzicielskie, Dyrek- ` 
|. tor gimnazjum wybierany jest 
si „ fadę kuratorską, a 


zatwierdzony 
przez ministra oświaty. Nauczyciele 


są równięż wybierani przez radę, ku- 
ratorską, a zutwierdzani przez kura- 


tora okręgu szkolnego, nauczyciele 
zeligii przez władzę djecezjalną. 
Wykłady w gimuazjum prowa- 
dzone są według podręczników nie 
zabronionych przez ministra oświaty. 
W każdej gubernji zostaje zoryani- 
sowana rada  gubernjalna, złożona 
z przedstawiciela ministerjum oświa- 
5 i organów samorządu miejskiego 
la omówienia kwestji programu wy- 
kładów w średnich zakładach nauko- 
wych guberni. 


Prawa kobiet 


Komisja prawodawcza Rady Pań- 
stwa przystąpiła do rozważania pro- 
ektu, dotyczącego praw osobistych 

majątkowych kobiet 


» Wyilaśnienie 
w sprawie T-stwa 
Kultury Polskiej. 


(Dokończenie). 


Do oki bojkotowej opozycja rę- 
ki nie przyłoży, obstając przy swem 
przekonaniu, że przyszłość narodu 
waj a od rozwoju kulturalnego sze- 
rokich mas ludowych bez jakichkol- 
wiek ograniczeń, i zdobycia przez nie 
należnego stauowiska w życiu spo- 
łecznem. 

Jak zaznaczyliśmy poprzednio 
opozycja rozporządzała na zjeździe 
większością, Mogła zatem bez żad- 
nej obawy o przegraną dopuscić do 


"rozważania tych wniosków 1 wyświe- 


tió ukryte ich sprężyny. 
Ponieważ jednak zależało jej na 
tem, ażeby umożliwić dalsze współżycie 


różnorodnych żywiołów w serankach Tow. . 


Kultury Polsktej, wolała s: zec się niewąt- 


pltwego zwycięstwa w celu zachowanta 


status quo w instytucji. W tej mysli 
postawiła wniosek zdjęcia tych uch» 


rzez” 


zamężnych 


i stosunków małżonków -pomiędzy s4- 
bą i względem dzieci. 

Projekt prawa, ułatwiający sytu- 
ację kobiet zamężnych przez zwolnie- 
nie ich od zależności małżeńskiej, 
wywołał gorącą dyskusję. b 

W. dyskusji tej brał żywy udział 
nadprokurator synodu, W. Sabler, 
który oponował przeciwko całemu 
szeregowi uchwał liberalnych w pro- 
jekcie prawa, wniesionym przez 
Dumę. 

Po długich debatach komisja 
przyjęła artykuł projektu, opiewają- 
cy, że kobiety zamężne, nawet nie 
pełnoletnie, przy najmowaniu się do 
pracy, oraz przy wstępowaniu "na 
służbę prywatną, publiczną i rządo- 
wą, oraz do zakładów naukowych, nie 
są obowiązane prosić męża o pozwo- 
lenie. Treść jednakże tego artykułu 
została znacznie zmodyfikowana przez 
poprawkę komisji, opiewającą, ża ar- 
tykuł ten stosuje się jedynie do kobiet, 
nie sc z mężem. 

| guberniach Królestwa Polskie- 
go kobietom przyznano prawo sta- 
wania w sądzie bez pozwolenia mę- 
żów w powództwach, wypływających 
z umów. 

Najdłuższe rozprawy wywołał ar- 
tykuł, na mocy którego żądania 
wznowienia wspólnego pożycia, wy» 
rażone przez jedno z małżonków, 
może być odrzucone przez drugie, 
jeśli wspólne pożycie jest dlań nie- 
możliwe do zniesienia. Gorąca dys- 
kusja wywiązała się również przy 
okresleniu okoliczności, uniemożli- 
wiających wspólne pożycie. 

Za takie zostały uznane: okrutne, 
obchodzenie się z małżonkiem, lub z 
jego dziećmi, wyrządzenie ciężkiej 0- 
brazy, jawne pogwałcenie przez jed- 
no z małżonków obowiązków małżeń< 
skich i t. d. Oprócz tega wspólne po- 
życie może być uznane za niemóżli- 
we dla żony jeśli cierpi ona na cho- 
robę, przy której pożycie małżeńskie 
może zagrażać jej życiu lub zdro- 
wiu, 

Następnie komisja przyjęła jeden 
artykuł projektu o prawie kobiet -za- 
mężnych, niezależnie od ich wieku, 
do otrzymywania oddzielnych pasz- 
portów bez parolas męża, S 
jektu wykluczony | | BO: 
punkt na wi SYST kobiety zb- 
mężne mogą być wpisywane do 
paszportów swych mężów jedynie na 
mocy starań tych ostatnich i tylko 
za zgodą żon. 


0 spokój €uropy. 


(Kor. własna „N. K. E°). 


Wiedeń, 22 lutego; 


Miałem sposobność rozmawiania 
z pewnemi osobistościaini, które, dzię- 
hi swojemu stanowisku alby swojemu 
zawodowi są lepiej poiuformowane 
o szansach uspokojenia międzynaro- 
gow ego, niż szerokie musy publicz- 
ności, 


wał z porządku dziennego obrad 


„ zjazdu, 


Można było się spudziewać, że 
zwolennicy wniosków Centrali, wi- 
dząc taką skłonność do ustępstw, 
przyjmą z zadowoleniem tę postawę, 
zmierzającą ku uratowaniu całości 
. K, P. Tak uczyniłaby mniejszość, 
gdyby ceniła bardziej spokojny roz- 
wój instytucji kulturalnej, niż swoje 
widoki strounicze. 


Stało się inaczej, Gdy wniosek 
zdjęcia uchwał w sprawie Żżydow- 
skiej z porządku dzieunego obrad 
przeszedł, delegaci Centrali i v-ciu 
oddziałów, jednomyślnie z nimi gło- 
sujących, opuscili salę, py odczytaniu 
oświadczenia następującegu: 


„Uważając, że odrzucenie pro- 
jektu zarządu, mającego na celu 
poskromienie wykroczeń przeciw 
ustawie, jest tych wykroczeń sank- 
cją i zapewnieniem 1m bezkarności, 
a przeto poważnym naruszeniem 
ustawy; że stanowisko zajęte przez 
większość delegatów jest wyrazem 
dążenia do zmiany polskiego Cha- 
rakteru instytucji wbrew wyraźne- 
mu brzmieniu § 1 ustawy; ponie- 
waż ujawniła się dążność do po- 


¿Rosji jak 


Przedewszystkiem muszę zazna- 
czyć, iż w czwartek w południe mia- 
łem sposobność rozmawiania zZz mini- 
strem w czynnej służbie. Na zapyta- 
nie co do szans pokoju albo wojny 
oświadczył, że wierzy niezbicie w 
utrzymanie pokoju międzynarodowe- 
go. Wojna na Bałkanie była i jest 
epizodem zlokalizowanym. Pan minie 
ster od samego początku wybuchu 
wojny na bBałkanie nie wierzył, by 
wojna między Turcją i Związkiem 
Bałkańskim przybrała szerokie rog- 
miary i rozpaliła większy pożar. Prze 
bieg wypadków całkowicie potwier- 
dził te zapatrywania. Wszelkie oba- 
wy, jakoby Austro-Węgry mogły być 
wpiątanemi w wojnę, są, zdaniem mi- 
nistra, nieuzasadnione. 

Dosyć uspakajająco, lecz niezbyt 
pomyślnie dla interesów gospodar- 
czych Europy środkawej i zachodniej 
brzmią przewidywania dyplomaty, z 
którym miałem sposobność rozma- 
wiania w dniu wczorajszym. Ów dy- 
plomata w czynnej służbie oświad- 
czył, że do wielkiej wojny między- 
narodowej nie przyjdzie. [Interesy 
pierwszorzędne mocarstw hie wyma- 
gają wojny, przeciwnie, mogą. tylko 
zyskać na utrzymaniu pokoju. Trzeba 
jednak z góry rachować się z tem, 
że rozwikłanie i uregulowanie roz- 
maitych kwestji spornych potrwa do 
jesieni, a przynajmniej do połowy la- 
ta. Prócz kwestji terytorjalnych, są 
jeszcze kwestje handlowo-polityczne 
i finansowe. Już samo rozdzielenie 
długu państwowego tureckiego two- 


rzy kwestję dosyć zawikłaną. Na- 


stępnie w grę wchodzą stosunki han- 
dlowo-polityczne między Austro-Wę- 
grami i Serbją, oraz kwestja ruchu 
towarowego między Austro-Węgrami 
i portem Salonickim. Tak samo po 
oznaczeniu granic przyszłej Albanji 
urządzenie wewnętrzne tego państwa 
będzie wymagało narad międzynaro- 
dowych, na których nie obejdzie się 
bez pewnych starć. Trzeba więc 
oswoić się z myślą, że dopiero na je- 
sieni ciężko strapiona Europa będzie 
mogła odetchnąć swobodnie. 

+ Pewien wielki przemysłowiec wię- 
deński, który eksportuje zarówno do 
ina Bałkan, określił poło- 

e gospodarcze w ten spdsób; 

=- — Do Galieji przesmałem już wy” 
syłać moich agentów, podróżując 
poniewaź tych kilka dobrych intere- 
sów, które mogę zrobić, zdołam za- 
iatwić w drodze listownej. Poza ty= 
mi kilkoma interesami, wszystkie in- 
ne przyniosłyby mi straty. Kupcy ga- 
licyjscy, przyznaję, przeważnie nie są 
winni katastrofy, która na nich spad- 
ła z powodu wypadków politycz- 
nych. Ale nie brakuje firm mniej- 
szych, które korzystają z ogólnej za- 
wieruchy, by się wyrównać z wierzy- 
cielami. Tacy, którzy się wyrównują 
na 70 proc., są jeszcze bardzo rzete|- 
nymi kupcami. Na Bałkanie wolę 
mieć do czynienia z bułgarami, niż z 
serbami. Bułgarzy mojem zdaniem, 
najlepszymi kupcami na świecie. Tar- 
gują się do upadłego, ale rzetelnie 
płacą, Wprawdzie teraz, z powodu 
zaprowadzenia moratorjum moich pie- 


ierania za pomocą Tow. Kultury 
Polskiej iuvteresów separatyzmu 
żydowskiego i poddawania pod je- 
go wpływ interesów naszych, Mare 
to delegaci Centrali T. K. P. in 

remio opuszczają ogólne zgroma- 
Szab a stanowisko jego uważają 
za niezgodne z ustawą.* 


Niewiadomo, co podziwiać wię- 
cej w tej enunejacji: czy świadome 
fałszowanie faktów w zdaniach o 
„sankcjopowaniu i zapewnieniu bez- 
karnosci wykroczeniom przeciwko u- 
stawie“, o „zmianie polskiego cha- 
rakteru instytucji*, o „popieraniu za 
pomocą T. K. P. interesów separa- 
tyzmu żydowskiego“, czy też odwagę 
rzucenia tych fałszów na szalę dąż- 
ności stronniczych, 

W odpowiedzi na tę deklarację 
jeden z przedstawicieli opozycji prze- 
czytał oświadczenie następujące: 


Zebranie,  wysłuchawszy  ©0- 
świadczenia, stwierdza, że zarzuty 
w niew zawarte, dotyczące służenia 
interesom separatyzmu żydowskie- 
go 1 zatracenia polskiego charak- 
teru instytucji, są najzupełniej 
sprzeczne z rzeczywistością, wobec 
czego zebranie przechodzi nad o- 


46. 


niędzy nie mogę odebrać, wiem jed- 
nak, że te pieniądze są pewne, Po 
wojnie odbiorę je z wszelką pewno- 
ścią i liczę już dzisiaj na to, że w na. 
wej, powiększonej Bułgarji będę ro- 
bił doskonałe ay. 

Serbowie są dobrymi kupcami, 


jakkolwiek nie tak dobrymi, jak buł- 
garzy. Pochodzi to stąd, że serbo- 
wie handlują głównie produktami 


rolniczymi i bydłem oraz mięsem. 
W innych dziedzinach są mniej wy- 
specjalizowani. Interes wywozowy do 
Rosji zmniejszył się, aczkolwiek nie 
zmniejszył się tak, jak brzmiały pier- 
wotnie informacje dziennikarskie. 

A N. 


Zamknięcie Xuit, Polskiej, 


Społeczeństwo nasze dotknął zno» 
wu cios bolesny, tem boleśniejszy, 
że ścieśniający i tak, ograniczone 
prawa nasze na polu pracy nad roz- 
wojem umysłowym naszego narodu. 

Oto wczoraj z rozporządzenia 
władz została zawieszona działalność 
Towarzystwa Kultury Polskiej w 
Warszawie, wraz ze wszystkimi od- 
działami, znajdującymi się w War- 
szawie i na prowincji. | 

Niemal ostatnia duchowa plas 
cówka nasza przestała istnieć, dzięki 
jednemu pociągnięciu pióra... 

Nie trudno odgadnąć, jakie przy- 
czyny wywołały to bolesne dla nag 
rozporządzenie, 

Nie upadajmy jednakże na du- 
chu: 

„Niech żywi nie tracą nadziei*t 
— zawołajmy za wieszczem narodu i 
w każdem sercu załóżmy Chram 
Kultury i pracujmy nad przyszłoś- 
ciął 

Silni męstwem duchowem, śmiało 
stawmy czoło  przeciwnościom, de 
których wszak przez dziesiątki lag 
przyzwyczhjano nas kt 

Nie zmogła nas łuna pożarów, 


akie wielokrotnie gorzały nad naszą 
eseje nad udoskonaleniem 
naszej Psychy—Tmradowej i, mimo 
klęsk, kroczmy śmiało w=gochodzia 
cywilizacyjnym narodów, — do lep 
szego Jutra I Pa 
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2,200,000 dni strajkującyć 


Według danych oficjalnych sz 
zuje się, że r. 1912 pod względem li. 
czebności ruchu strajkowego wśróć 
robotników w państwie rosyjskiem, 
ustępuje tylko ruchowi w r. 180% 
kiedy strajkowała prawie zwart 
część wszystkich zakładów przemyć 
słowych, znajdujących się pod dvzo- 
rem inspektorów fabrycznych. 


świadczeniem delegatów Ćeńtrali, 
do porządku dziennego. ; 


Po opuszczeniu zebrania przez 
delegatów mniejszości, pozostała wię- 
kszość miała możność przeprowadze- 
nia wyborów nowego zarządu w miej- 
sce RPW? dawnego. Nie cheia- 
ła jednak tego uczynić, z tych Sa- 
mych powodów, które ją skłoniły do 
nalegania na zdjęcie z porządku 
dziennego  drażniących wniosków. 
Wbrew oskarżeniom, nie chodziło 
jej o opanowanie instytucji, lecz je- 
dynie o obronę przed marzucaniem 
uchwał, niezgodnych z zasadami, 
któremi oddziały opozycyjne kierują 
się w swej pracy kulturalnej. 

Zywimy nadzieję, że w Centrali 
i popierających ją oddziałach znajdą 
się żywioły, którym zależy na trwa- 
niu i działalności T. K. P. które nie 
oma lekkomyślnie  rzuconego 

asła: niech zginie instytucja, byles 
byśmy dopięli swegol 

W tej myśli składamy w ręce 
członków Towarzystwa i ogółu spo- 
łeczeństwa niniejsze wyjaśnienie. 

Grupa de egatów 


na Zjagd walny T.K.P. 1903 r 
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W zeszłym roku zaprzestano 
racy 1918 razy, 683,861 robotników 
brało udział w strajkach. — Strajki 
miały miejsce w 11,6 proc. wsZySt- 
kich przedsiębiorstw fabrycznych. 

Z ogólnej cyfry 1,216 strajków 
miało podłoże polityczne, przyjęło w 
nich udział 511,809 robotników. 90 
proc. tych strajków miały miejsce z 
przyczyny znanych zajść w kopal- 
niach leńskich, jako też z powodu 
świętowania dnia 1 maja, a dziesięć 
proc. trzeba zaliczyć do strajków 
protestujących: przeciwko aktu o- 
skarżenia marynarzy w Sewastopolu, 
przeciwko wypadkom w  katordze 
wschodnio-syberyjskiej i przeciwko 
formie wprowadzanego w Życie pra- 
wa o ubezpieczeniu robotników wo- 
góle, a o kasach chorych w  szcze- 
gólności. > 

Ogólna cyfra dni strajkowych w 
całem państwie wynosiła 2,200,000. 


Wiadomości ogólne. 


C 8 szkołach prywatnych. 
W piątek, dnia 21 lutego odbyło się 

iedzenie komisji pod przewodnic- 

em ministra Kasso o szkołach pry- 
watnych. 

W charakterze rzeczoznawców 
„zaproszeni zostali członek Rady pań- 
stwa rę zd i profesor Tregubow 
(od ministerjum sprawiedliwości). 

Zaproszeni mieli wypowiedzieć 
SWĄ opinje do jakiej powiedzial- 
ności kryminalnej mogą być pocią- 
gani ci założyciele i właściciele pry- 
watnych szkół, którzy otworzyli szko- 
łę nie uzyskawszy pozwolenia, lub 
dopuścili się w nauczaniu pogwałce- 
nia prawa. Sprawa ta w projekcie 
Dumy niezostała dostatecznie opra- 
cowana. 

Po długotrwałych debatach, ko- 
misja zaproponowała Tagancewowi 
gruntowne opracowanie tej kwestji. 

Komisja wniosła poprawkę do 
następnego artykułu, żeby  instytu- 
cjom ziemskim, miejskim 1 stowarzy- 
Bzeniom przysługiwało prawo subsy- 
djowania szkół prywatnych w tym 
zakresie, jak to przewidywane jest 
w projekcie Dumy. 

C Podymny podatek na 
więźniów. Ministerjum sprawied- 
liwości zatwierdziło wysokość podat- 
ku transportowego na 1913 r., pobie- 
ranego w kwocie 21.kop. od każdego 
komina miejskiego i wiejskiego w 
Królestwie  Polskiem na przewóz 
więźniów i włóczęgów. 

Q Zawieszenie „Rossji“ i 

Biura Inform,“ Minister Ma- 
Kłakow zamierza zawiesić pismo „Ros- 
sja“ i działalność „Biura lnformacyj- 
nogo“, ; 


Ze świata, 


O Odezwa posła Kramarza. 
Poseł Kramarz ogłasza na łaniach 
„Narodnich listów“ odezwę do poli- 
tyków słowiańskich w Rosji, aby 
stanęli w obronie Polski tak, jak sta- 
Ją w obronie narodów bałkańskich — 
Zadaniem polaków względem Rosji 
jest utworzenie tamy przeciwko na- 
Poe germanizmu, uskutecznić zaś 

mogą wówczas, gdy Rosja udzieli 
im autonomji zupełnej, 

[| Dramat miłosny. We 
Lwowie młoda urzędniczka pocztowa 
Janczarówna, córka adwokata z No- 
wego Sącza zastrzeliła lekarza dr. 
Kruszyńskiego, znanego leczącym się 
w Krynicy, gdzie ordynował latem. 
Zabiwszy lekarza, desperatka zwró- 
ciła broń przeciwko sobie i popełniła 
samobójstwo. Dr, Kruszyński żył w 
separacji z Żoną. Z zabójczynią łą- 
bę go stosunek miłosny od lat 

u 


Z Cesarstwa. 


A Rewizja u posła. Dzien- 

niki petersturskie donoszą, że w 

mieszkaniu posła do Dumy, Petrow- 

skiego, należącego do frakcji socjali- 

styczne), zarządzono na mocy rozpo- 
„cządzenia „ochrany“, rewizje 


„zastał swą żonę w obięciach 


Przy tej sposobności aresztowa- 
no przybyłego w wigilię tego dnia i 
niezameldowanego przyjaciela posła, 
wraz z Żoną. - 

A © kazirodztwo. Petersbur- 
ski sąd okręgowy osądził sprawę sie- 
demdziesięcioletniego starca, Spiry- 
donowa, oskarżonego 0 usiłowanie 
zabójstwa żony i rodzonego syna, 

Stary Spirydonow po dwudziesto- 
letniem ROSA małżeńskiem, w nocy 
na Zielone Świątki w zeszłym roku 
syna, 
Matka i syn, nie wstydząc się obec- 
ności w pokoju, ludzi postronnych, 
darzyli się wzajemnie zbrodniczemi 
pieszczotami, 

Przerażony tem strasznem od- 
kryciem starzec, nie wiedział na ra- 
zia co zrobić. Całą noc rozmyślał 
nad tem i na rano dojrzał w 
jego głowie plan. Poszedł do kuchni, 
wziął siekierę i porąbał żonę i syna. 
Rany były ciężkie, lecz porąbani nie 


umarli i w sądzie okręgowym figu- P 


rowali wszyscy troje. Starzec Spiry- 
donow—na ławie oskarżonych, a oskar- 
żeni przez niego o kazirodztwo mat- 
ka i syn w charakterze świadków. 
Sędziowie przysięgli uwolnili od 
wszelkiej odpowiedzialności Spirydo- 
nowa. 

A Zabicie więźnia. W są- 
dzie okręgowym w  Kutaisie rozpa- 
trywano sprawę dozorcy więziennego 
Zorżaljani za zabicie więźnia Buke- 
LA PSŻ tał 
odsądny skazany został na trzy 
lata rot aresztanckich, 


Z Litwy i Rusi. 


X Konfiskata. Władze wileń- 
skie skonfiskowały „Kurjer krajowy* 
i „Przegląd wileński“ za artykuły, 0- 
mawiające sprawę porozumienia się 
narodów, zamieszkujących Litwę w 
związku z sytuacją międzynarodową. 

x Krwawy dramat. W 
Krzemieńcu w gub. wołyńskiej stał 
się straszny dramat. Pewien niezna- 
jomy przyjechał do hotelu z dwoma 
dziewczynkami, 8 letnią i dziesięcio- 
letnią, Er z nich zadusił, drugą 
zastrzelił, s następnie sam się za- 
strzelił. Nieznajomy spalił wszystkie 
swoje dowody i zostawił tylko kart- 
kę z następującemi słowami: „Zona 
umarła, konieczność zmusza tak po- 
stąpić.* Osobistość. samobójcy nie 
wyjaśniona. 


Wiadomości krajowe, 


+ Zuchwały napad. We 
wsi Krasne, w pow. chełmskim, do 
sklepiku żydówki, w którym znajdo- 
walo się w owej chwili 14 włościan, 
weszło dwuch nieznanych mężczyzn, 
którzy nakazali obecnym podnieść 
ręce do góry. 

Wszyscy usłuchali tego rozkazu. 
Wtedy bandyci powiązali wszystkim 
ręce i powkładali im do ust po pacz- 


-ee papierosów. Następnie napastnicy 


zrewidowali żydówkę i zabrali jej 54 
ruble, potem spokojnie wyszli ze 
sklepu i zbiegli. 

Jest to już trzeci napad na ten 
sklepik. 

+ Morderstwo. Z Mogilni- 
cy wyjechał do Warszawy wieczo- 
rem kupiec, Abram Gierber, z fur- 
manem Grosmanem. W pobliżu lasu 
napadli na nich bandyci i obu — za- 
pewne wskutek stawianego im opo- 
ru, zabili. Sledztwo policyjne nie da- 
ło dotąd żadnego wyniku. 


-Z sali obrad. 


Zebranie klubu rzemieślni- 
czego. 


W sobotę wiecz. w lokalu włas- 
nym przy ul. Wólczańskiej pod Ne 28, 
odbyło się walne zebranie' ogólne 
członków klubu rzemieślniczego w 
Łodzi. 

Przy udziale 160 osób, posiedze- 
nie zagaił inż. Chmielewski, który 
zaprosił na asesorów inż. Gliksona, 


adw. Lewiego, p. H. Koguta, Jedlio- 
kiego, a na sekretarza inż, Lewa. 
Odczytanoi 
sprawozdanie z działalności Klubu za 
rok ubiegły, oraz sprawozdanie ka- 
sowe. Klub liczy 795 członków; w 
roku ubiegłym urządzono 15 odczy- 
tów, z bibljoteki korzystało 89 osób, 


wypożyczono w jednem półroczu 
1408 dzieł. W przychodzie na rok 
sprawozdawczy było 11,173 rb. 16 k., 


wydatkowano 1,106 rb. 98 kop., po- 
zostaje w kasie na rok bieżący 108 rb. 
18 kop. 

Następnie powzięto uchwałę na- 
"stępuiącą: 

„Zważywszy, iż klub, jako zje- 
dnoczenie rzemieślnicze, mające na 
celu podniesienie dobrobytu mater- 
jalnego, oraz duchowego członków, 
winien zachować charakter bezpar- 
tyjny—ogólne zebranie uznaje, że 
członkowie, narzucający ogółowi swo- 
je osobiste przekonania charakteru 
artyjnego, tem samem szkodzą, in- 
instytucji, wywołując w niej rozłam 
i rozdwojenie, — zważywszy, że klub 
rzemieślniczy może wypełnić tylko 
wtedy swe zadania gdy stanie. się 
dostępnym dla szerszego ogółu rze- 
mieślników, ogólne zebranie obowią- 
zuje: 1) wszystkich członków do po- 
czynienia starań celem zwerbowania 


nowych członków ze sfer czeladzi i P 


2) upoważnić zarząd do zredukowa- 
nia w myśl uznania zarządu niezamoż- 
nym członkom składek członkow- 
skich. 

Po przyjęciu przewaźną  większoś- 
cią tych wniosków przystąpiono do 
wyborów. 

Na wyborach przeszła lista kan- 
dydatów, wystawiona przez zarząd, 
powołani zostali: 

P. H. Sztyft, inż. B. Frumkin, A. 
Platt, inż. S. Lebenhaft, B. Nadel, M. 
Likiermann, W. 
sztajn, inż W. Lewi, L. Krakauer, A- 
dolf Hanemann i inż. B, Lew. Do 
komisji rewizyjnej weszii: S$. Guten- 
tag, p. Goldberg i B. Kazimierski, 

Burzliwa dyskusja powstała przy 
omawianiu preliminarza budżetu na 
rok bieżący, który przewidywał w 
dochodach i wydatkach 7,700 rb., 
przyczem, na wniosek inż. Lebenbaf- 
„ta postanowiono urządzać odczyty, 
koncerty i t. p. i przewyżkę 50 proc. 


nad preliminarz obrócić na wspomia- ` 


ne cele kulturalne. 

Następnie na wniosek adw. Le 
wiego przeszedł projekt utworzenia 
komisji etycznej, która miałaby pra- 
wo usuwania z Klubu członków za 
nieetyczne postępowanie. Uchwała 
tej komisji obowiązuje do decyzji 
walnego zebrania członków Klubu, 

Przyjęto również drugi wniosek 
adw. Lewiego co do utworzenia komi- 
aji wyszukiwania pracy dla członków. 

astępnie jednogłośnie przyjęto 
projekt ustawy kasy asekuracyjnej 
na wypadek śmierci członka lub 
członka jego rodziny.  . 

Według projektu ustawy każdy 
członek kasy wpłaca 5 rb. wpisowe- 
go, w razie zaś wypadku śmierci 
członka—składkę każdorazową, lecz 
nie wyższą nad 2 rb. Przy liczbie 
100 członków kasy—zapomoga wy- 
niesie 300 rb. przy liczbie 200 — 500 
rb., w razie zas większej ilości człon- 
ków suma asekuracyjna będzie po- 
większona, kasa będzie posiadała 
własny zarząd, do którego- wejdzie 2 
członków zarządu Klubu. 

Po wyczerpaniu wniosków zarzą- 
du nastąpiły wnioski nader waż- 
ne, gdyż decydujące o stanowisku 
Klubu względem społeczeństwa pol- 
skiego i deklarujące na Dray AWOŚĆ 
stosunki między obu narodowoś- 
ciami. 

P. L. Kohn postawił wniosek, a- 
żeby zebrani zaprotestowali przeciw- 
ko zamieszczonej w pismach miej- 
scowych odezwie, nawołującej do za- 
łagodzenia naprężonych stosunków 
pomiędzy społeczeństwem  polskiem 
a żydowskiem. 

Wniosek ten jednakże nie prze- 
szedł, gdyż zebrani wypowiedzieli się 
przeciwko mieszaniu polityki do 
spraw Klubu jako instytucji pracy. 

Upadł również wniosek p. L. Ka- 
na w sprawie dodania do nazwy Klu- 
bu określenia „żydowski“. Zebranie 
przyjęło natomiast wniosek p. Droz- 


dowskiego, aby za posrednictwem 
prasy informować i zapoznawać 
członków Klubu ze sprawami rze- 
mieślniczemi. (k) 


zaakceptowano `“ 


Markusfeld, -M: Ga- . 


-czyła się szeroka aga zaje 


-ożywionej 
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NOWY KURJER ŁÓDZKI — 25 lutego 1918 r, 8. 


V Tow. poż..oszcz. 


W niedzielę, w sali „Lutni“ (Piotr= 
kowska nr. 108), odbyło się w dru- 
gim terminie, o godz. 8 wiecz., zgro- 
mudzenie ogólne członków V Tow. 
poż.-oszczędnościowego. — Przybyło 


zaledwie kilkadziesiąt osób. 


Zebranie zagaił prezes rady p. 
Antoni Charemza. Na: przewodniczą- 
cego poproszono mec. Łopatto, sekre- 
tarzem był p. A. Gersdorf. 

Wobec tego, że członkowie ko- 
misji rewizyjnej złożyli swe manda- 
ty przed ukończeniem roku, rewizji 
dokonali rada i zarząd; protokuł tej 
rewizji odezytano ogólnemu zebraniu. 

Bilans przedstawiony 'do zatwier- 
Atenin zamknięto cyfrą 99,405 99 

op. 

á Przychód w roku sprawozdaw- 
czym: wynosił 10,408 rb. 40. kop. 
Rozchód 10,328 rb. 64 kop, Zysk za 
rok 1912 74 rb. 76 kop. Nad spra- 
wozdaniem rozwinęła się dość oży- 
wioną dyskusja z powodu 
nieznacznego zysku,  Projektowano 
różne ograniczenia wydatków. Wresz-' 
cie sprawozdanie przyjęto. 

Przyjęto również budżet na rok 
1918 przewidujący w  rozchodzie i 
przychodzie po rb. 6,200, udzielając. 
zarząd. sankcji przekroczenia go o 10 
roc. Do sumy budżetowej dołączono 
400 rb. których zrzekł się ze swej, 
pensji dyrektor biura p. Konstanty 
Zasacki. Pieniądze te postanowiono. 
podzielić - pomiędzy młodszych u- 


rzędników. Uchwalono wynagrodze-, 


nie dla rady i zarządu w wysokości 
25 proc. od pozostałości czystego 
zysku po odtrąceniu 6 proc. dywi- 
dendy. 

Komisji rewizyjne) postanowiono 
wypłacać po 26 rb. na członka t. 
j. 75 rb. rocznie. 

Upoważniono radę i zarząd do 

kreślania członków, oraz ustana- 
wiania normy procentów od póży- 
czek i wkładów. 

Zysk za rok 1912: 74 rb. 76 ko 
postanowiono przekazać na cele do- 
broczynne. W zakończeniu obrad to- 
à nad ze 
bezpieczeniem wydawanych pożycze 
przed niewypłacalnością dłużników $ 
żyrantów. Dyskusja ta jednak żad- 
nych realnych wyników nie dała. 

Zarządzono wybory: do ać 
weszli pp.: Antoni OCharemza, Broni- 
sław Chądzyński, dr. Henryk Rue- 
ger, Leopold  Szrótter, Izak Bron- 
stein, St. Łopatto, Józef « Wolski, do 
zarządu weszli pp.: dr. Władysław 


"Garliński, Feliks Bodzanowski, Her- 
"man Tyger, 


Konstanty Zasacki, Sta- 
nisław Stegman, Juljan Barchan, do 
komisji rewizyjnej weszli pp.: Józef 


"Neufeld, Juljusz Hermes, Zygmunt 


Terakowski, jako zastępcy pp.: Hen- 
ryk Skowroński, Bernard DY 


Ze Stow. majstrów fabrycz= 
nych. 


Wczoraj, w lokalu własnym przy 
Nowym Rynku nr. 6, odbyło się 0- 
gólne roczne zebranie członków Stow. 


majstrów fabrycznych gub. . piotr- 
kowskiej, Obecnych było 111 człon- 
ków. Zagaił posiedzenie prezes p. 


Przedpełski, na przewodniczącego po- 
wołano p. Feinstejna, który na ase- 
sorów zaprosił pp. Burno, Minebeiga, 
Zyberta. Sekretarzem był p. Maciń- 


ski. 


Według sprawozdania kasowego 
pozostało na 1 stycznia 1912 roku — 
137 rb. 50 kop; wpłynęło ogółem w 
ciągu roku 5,933 rb. 90 kop., rozcho- 
dy wyniosły 5,938 rb. 90 kop. 

Budżet na r. 1918 przewiduje wpły« 
wy w sumie 7,020 rb. 35 kop., wy- 
datki—6,912 rb. 75 kop. Sprawozda- 


nie z funduszu na budowę własnege 


domu wykazuje w wpływach 1,757 
rb. 40 kop. w wydatkach 1,845 rb. 
6 kop. 

Następnie postanowiono po dość 
dyskusji przystąpić do 
budowy własnego gmachu przyczem 
upoważniono zarząd do zaciągnięcia 
pożyczki na ten cel; uchwalono sta- 
rać się o pozwolenie na otworzenie 
kursów fachowych technicznych, i 
zmienić ustawę, aby prezesa wybie- 
rało ogólne zebranie, nie zaś człun: 
kowie zarządu z pośród siebie. 

Na zakończenie przeprowadzone 
wybory członków nowego zarządu, 
do którego weszli pp: R. Pestęuw= 
ski, Feliks Przedpełski, Ch, Primng, 


sma 


miejscowych Tow, 


stąpił akcionarjusz nowy p. 


skiego, 


A. Szymański, E. Wełcht, F. Jani- 
szewski, E. Nelson, B. Feinstein W. 
Kozłowski, R. Czarnecki, I. Starzyń- 
ski, LL Kóller, A. Szymborski, Damsz, 
Gastman, Musik, Karpiński, Mora- 
wiec i Keczker. Do komisji rewizyj- 
nej powołano A. Wędkowskiego, Sei- 
ferta, Piotrowskiego, Chojnackiego i 
Stojkowskiego. (k) 


przedstawienia Ola naszych 
prenumeratorów. 


Na 22-ie z rzędu przedstawienie 
dla Prenumeratorów naszych, które 
odbędzie się w teatrze Popularnym 


we środę 26 lutego, 


wybraliśmy nader efektowną sztukę 
w 7 obrazach Wiktoryna Sardou p.t. 


Ojczyzna 


Sztuka ta, w której utalentowany au- 
tor 2 ogromną plastyką przedstawia 
czasy Filipa II i okrucieństwa księ- 
cia Alby, zaciekawia od początku do 
końca. 

Na barwną i efektowną oałość 
składa się i nowa wystawa, jaką dy- 
rekcja teatru Popularnego do sztuki 
tej sprawiła, 

ilety, za okazaniem kwitu z ©- 


'płaconej prenumeraty, nabywać moż- 


na w administracji pisma naszego. 
Szatnia i programy bezpłatnie. 


Kronika. 
reoniKa. 
EE z 


= (0 Okólnik. Piotrkowski 
zarząd gubernjalny do spraw drob- 
nego kredytu nadesłał do wszystkich 
pożycz.-oszczęd- 
nościowych okólnik zawierający na- 
stępujące pytania: 

Jak szeroki jest rejon działalnoś- 
gi Tow. ile Tow. liczy ezłonków; jak 
wysokie są udziały członków; jaki 
Jest największy i jaki najmniejszy u- 
dział; ile wydano yczek w ciągu 
1912 roku; czy istnieją przy Tow. 
instytucje oświatowe; z ilu członków 
składa się zarząd Tow, i z ilu rada, 

Okólnik ten, po wypełnieniu ru- 
bryk odpowiedzi, odesłany ma być 
do Piotrkowa. 

= (ł) Pelicmajster Gruzi- 
mow wyjechał dzisiaj w sprawach 
służbowych do Piotrkowa. 

_= (b) Nominacja. lnspektor 
drukarń i litografji p. Lisiewicz o- 
trzymał tytuł radcy stanu. 

- () Z rzeźni bałuckiej. — 
Rzeźnia bałucka posiada sześciu ak- 
cjonarjuszów. Obecnie do spółki przy- 
Lisner. 
Jako udział wniósł on 100,000 rb. 

Ponieważ rzeźnia bałucka winna 

t bałuckiemu Tow. wzajemnego 
redytu 60,000 z udziału p. Lisnera 
pokryta będzie połowa długu, reszta 


zaś udziału — 75,000 rb. ma być o- 
brócona na  wybudówanie nowej 
chłodni. 


— (s) Zmniejszenie zarob- 
ków. V pio: pluszu: W, Gural- 
przy ul. Średniej JM 88, w 

tbiegły czwartek wywieszono zawia- 
domienie o zmniejszeniu płacy, po- 


©ząwszy od dnia 6 marca r. b, 
Zmniejszenie w stosunki dotych-. 


czasowych zarobków wynosić będzie 
okolo 25 proc. 


W fabryce pracuje 100 robotnie . 


| robotników. Robotnice zarabiały do- 
tychczus od 8 do 6 rubli, robotnicy 
od 7 do 18 rubli. 

Zauważyć należy, że w fabryce 
tej w przeciągu roku już po raz trze- 
ci są zmniejszane zarobki, 

() Upadłość, Piotrkowski 
sąd okręgowy ogłosił upadłość właś- 
cicielowi farbiarni, Emilowi Martin. 
Kuratorem masy upadłości mianowa- 
no adw. Missalę. 

(s) Z Tow. opieki nad 
sierotami. Zukomunikowano nam 
z prośbą o wydrukowanie co nastę- 


uje: 

j Zarząd łódz, żyd. Tow. opieki nad 
sierotami spełnia miły obowiązek i 
kiada serdeczne podziękowanie tym 
wszystkim, którzy przyczynili się do 
wielkiego powodzenia zabawy, jaka 
miała mieisce dnia 22 b. m. w sali 


NOT KURIER ŁÓDZKI — 25 lutego 1918 r. 


Aa a więc paniom Hilrżberżanee, 
Kohnównie, Czechowskiej, panom inż, 
Goldbergówi, dr. Prybulskiemu, Ur- 
steinowi, którzy wypełnili bogaty 
program koncertu, wszystkim pa- 
niom  gospodyniom i panom go- 
spodarzom, oraz miłym gościom, któ- 
rzy tak licznie się stawili i dzięki, 
którym Tow. opieki nad sierotami 
zyskało pokaźny zasiłek. ` 

= (0) Z fabryk. Wczoraj przy- 
stąpiło do prâcy na nowych warun- 
kach 40 robotników fabryki Ernesta 
Wewera, przy ul. Milsza nr. 8. 

— (r) Tow. ochrony kobiet. 
Jutro, o godz. 8 wiecz., w sali Tow. 
wojażerów przy ul. Mikołajewskiej 
M 5, odbędzie się pierwsze ogólne 
zebranie nowopowstałego Tow. ochro- 
ny kobiet. 

= (b) Nowa fabryka. Mie- 
szkanieo Łodzi, p. E. Leder, otrzymał 
RO na wybudowanie, przy u- 
icy Wólczańskiej NN 16, farbiarni 
i apretury mechanicznej. 

| wypadki. 
= (f) Z dramatów życia, — 
Wczoraj wieczorem, około godziny 10 
na ulicy Wschodniej przy domu Ne 
14, przechodnie zauważyli leżącą na 
trotuarze zemdloną kobietę, biednie 
ubraną, lat około 40. 

Chciano zawezwać Pogotówie ra- 
tunkowe, lecz starania przechodniów 
zdołały przywrócić nieznajomej przy- 
tomność, 3 

Kobieta opowiedziała przechod- 


niom, że nazywa się Halina Mach- ` 


cicka. Mąż jej był robotnikiem w 
jednej z większych tutejszych fabryk 
Dzieci nie mieli. 

Przed rokiem mąż zakochał się 
w jednej z dziewcząt lekkiego pro- 
wadzenia i wyjechał z nią w Świat, 


'pozostawiając żonę na bruku. 


Przez jakiś czas udawało jej się zna- 
leść jaki taki zarobek, obecnie zaś 
nie zarobkowała już od dłuższego 
czasu skutkiem czego wyrzucano ją 
u mieszkania. Przez dwa dni już nio 
nie jadła. 

Przechodnie urządzili składkę 
między sobą i zebrane  kiłka rubli 
dali biednej kobiecie. i- 

Czy jednak na długo to starczy? 
czy za kilka dni nie padnie znowu 
na ulicy wyczerpana z głodu? ` 

— (p) Ohydna zemsta. — 
Wczoraj, o godzinie 9 rano, do mie- 
szkania Antoniego Wagenbichla przy 
ulicy Pańskiej Nė 154, przyszedł jego 
znajomy, Józef Hofman, lat 22 i du- 
żym nożem zadał mu tak silną runę w 
brzuch, że nieszczęliwemu wysunęły 
się nazewnątrz wnętrzności. 

. Napad ten był aktem zemsty. 
Rannego przewieziono karetką Pogo- 
towia do szpitała św. Aleksandra, 
gdzie dzić rano zmarł. Hofman od- 
dał sią sam w ręce policji. 


= (0) Rabunki. Wczoraj, 


'wiecz. na Bałuckim rynku, do prze- 


chodzącego Stanisława Zarzyckiego, 
zamieszkałego przy ul. Ceglanej nr. 
8, podeszło sześciu ludzi, którzy pod 
grożbą noży zabrali mu portmonetkęą 
z kilkoma rublami, poczem zbiegli. 

— Do ZY ul. Piotrkow= 
ską Racheli Łęczyckiej, zamieszkałej 
w Zgierzu, podbiegł jakiś młody 
człowiek, który, wyrwawszy jej z rę- 
ki torebkę, w której znajdował się 
zegarek złoty, różne dokumenty i 
gotówką 25 rb., zbiegł. 

(0) Fomysłowy yuospor- 
darz. Właścicie! domu nr. 8 przy 
„ul. Ogrodowej, Majer  Joskowicz, 
oprócz podwyższania komornego. lo- 
katorom, wynalazł jeszcze i inny spo- 
sób bogacenia się cudzym kosztem. 

Otóż, przeprowadziwszy do swe- 
go domu elektrycznosć, kiedy. przy- 
szedł termin płacenia za korzystanie 
3 prądu, uznał za stosowne nie piła- 
cić. Wobec tego zarząd elektrowni 
NOSKI polecił opieczętować liczni- 
niki. 

Pomysłowy gospodarz nie dał 
jednak za wygranę, pozrywał plom- 
by, i połączył nowe przewodniki z 
przewoduikami nad licznikiem i bez- 
piatnie korzystał z prądu. 

W tych dniach, kontrolerzy elek- 
trowni, przechodząc ul. Ogrodową, 
zauważyli, że korytarze i podwórze 
domu Joskowicza są oświetlone elek- 
trycznością, wobec czego przywołali 
polce, ktćry skonstatował fakt 

ezprawnego używania elektryezno- 
ści. Oprócz tego skonstantowano, że 
.Joskowicz używał prądu do pe: 

nia motoru przy studni, W ien 


sposób J. korzystał z prądu około 
miesiąca, 

Pomysłowy ten gospodarz wkrót- 
ce stanie przed kratkami sądowemi 
jako oskarżony o pospolitą kradzież. 
Istnieją dane, że i inni właściciele 
domów korzystają w ten sposób z 
prądu. 

W celu wykrycia winnych zarzą- 
dzono energiczne dochodzenie. 

= (0) Kradzieże. Z mieszka- 
nia Judla Margulisa, przy ul. Pasaż 
Szulca nr. 10, skradziono różne rze- 


"czy, wartości około 100 rb. 


— Że składu aptecznego Euge- 
njusza Turskiego, przy ul. Zarzew- 
skiej nr. 64, skradziono różne towa- 


ry apteczne, wartości 190 rb. i go- 
tówką 11 rb. 
— W barze „Express“ przy ul. 


Piotrkowskiej nr. 14, Stanisławowi 
Zdunkiewiczowi, zamieszkałemu przy 
ul. Drewnowskiej nr. 42, japie 4 
kieszonkowiec skradł portiel, w 
rym znajdowało się 270 rb. w goto- 
B T AT NR z 

— apad. Na Starym Ryn- 
ku, okoki domu N 6, napadnięto na 
krawca, Moszka Awichroda, lat 18 
i zadano mu nożem ranę w lewe 
przedramię. 

— (p) Z głodu. Na rogu ulic 
Andrzeja i Ludwiki omdlał z głodu 
i zupełnego wyczerpania sił, pozosta- 
jący bez zajęcia i mieszkania Ignacy 
Świdera, lat 88. 

Zamiejscowa. 
== (x) Ze zgierskiego Tow. 
nad biednemi. W niedzielę u- 
biegłą, w lokalu ochronki w Zgie- 
rzu, odbyło się ogólne zebranie 
członków  zgierskiego Tow. opięki 
nad biednemi dziećmi. Przewodni- 
czyła obradom p. Jasińska, sekreta- 
rzem był p. St. Pogorzelski. 

Odczytano i zatwierdzono spra- 
wozdanie z działalności Tow. za r. Z. 
wykazuje, że wpływy Tow. w okre- 
sie sprawozdawczym wyniosły 2,654 
rb. 55 kop., wydatki zaś na utrzyma- 
nie ochronki dosięgty sumy 3,085 rb. 
20 kop. czyli, że rachunki za rok 
ubiegły Tow. zamknęło deficytem, w 
w sumie przeszło 400 rb. 1 

W celu pokrycia niedoboru i ọ- 
siągnięcia zasiłku na wydatki bieżą- 
ce, ogólne zebranie stanowiło u- 
rządzić w d. 6 kwietnia r. b. w loka- 
lu „Lutni* wieczór p. n. „Czarna ka- 
wa*, a w pierwszy dzień Zielonych 
Świąt „Swięto kwiatka*. 

Dochód z „Swięta kwiatka”, u- 
rządzonego w r. z, w sumie 1,620 
rb., przelano całkowicie na fundusz 
budowy własnego domu. Fundusz 
ten stanowi obecnie sumę 5,161 rb. 


85 kop. 

w zakończeniu obrad uchwalono 
nabyć tymczasem plac pod budowę 
własnej siedziby; budowę- odłożono 
do czasu zebrania na ten cel odpo- 
wiedniego kapitału. 

W skład dotychczasowego zarzą- 
du, który pozostawiono nadal, woho- 
dzą pp: M. Pniewska, H. Szymańska 
M. Pogorzelska i M. Balde; komisje 
rewizyjną stanowią panowie: St. Po- 
gorzelski, J. Pawłowski, St. Długo- 
szewski i St. Podciechowski. 

(x) żebranie I Tow. po- 
życzkowo- oszczędnościowe” 
go. W niedzieię, przyszłą odbędzie 
się w Zgierzu roczne ogólne zebranie 
członków | zgierskiego Tow. póżycz- 
kowo-oszczędnościowego. 

= (x) zakończenie kursów 
rolniczych w Zgierzu. Wczo- 
raj, w Zgierzu, zakończono dwudnio- 
we kursy dia rolników i gospodyń, 
urządzone staraniem zarządu łagiew- 
nickiego kółka rolniczego. Wykłady 
instruktorów rolniczych trwały od 
godz. 11 przed południem do 2 po 
południu i od 8 po poł. do 6 wiecz. 
Wykładów słuchało kilkuset rolników 
i gospodyń przeważnie młodych. 


Rozrywki i zabawy. 


= () Przedstawienie dla 
młodzieży Tow. „Wiedza“, — 
Tow. „Wiedza“ dla zdobycia fundu- 
szów na dalsze prowadzenie pracy 
oświatowej, uprosiło grono wybitnych 
a znanych amatorów z reżyserem p. 
Szefferem na czele, o odegranie ar- 
cyzabawnej komedji Schduthana w 4 
aktach pod tytułem Porwanie Sabi- 
nek*, 

Komedja powyższa jest tak peł- 
ną humoru i zabawnych sytuacji, że 


Mi 46, 


widzowie od pierwszej do ostatniej 
sceny wybuchają komerycznym śmie- 
chem. 

W przedstawieniu tem, które od- 
będzie się 3 marca w „Domu Ludo- 
wym” (Przejazd Ne 34), bierze udział 
p: Edmund Niedzielski, znany w 

arszawie miłośnik sceny, 


Bilety wcześniej nabywać można 


w lokalu 
108 — codziennie od godziny 6 do 
8 wieczorem. 


— () Teatr „Casino, Wiel- 
ce zajmujący i ciekawy program ob- 
razów ukaże się od dziś do piątku 
włącznie, na ekranie w „Casino*. 
Atrakcją przedstawienia będzie udział 
wszechświatowej sławy artystki dra- 
matycznej, a zarazem sławnej tancer- 
ki Saharet, czarującej swoją poka” 
ścią — w dramacie w 8 aktach p.t. 
„Za ojczyżnę*. 


„ Wiedzy” — Piotrkowska 


Treść, osnuta na obecnych wy- 


padkach wojny Bałkańskiej: Akt 1 
„Przed wojną“, akt 2 „Plany sekret- 
ne“, akt 8 „Pod gradem kul“, 
Przedewszystkiem gra artystów 
i kosztowna wystawa składają się na 
efakty, wywierające nieopisane wra- 
żenie na widzu. i 
Atrakcję humoru stanowi aroy- 
wyborna parodja komiczna p, t 
„Prens prezydentem*, w wykonaniu 
ulubieńca publiczności, Prensa. 
Ponadto „dziennik Pathe“, zawie- 
rający najważniejsze wypadki w świe- 
cie i nad program — „Pocałunek Oe- 
sarza" dramat z czasów Napoleona, 
oparty na zdarzeniu autentycznem. 
W dramacie tym, wystawionym 
z niesłychanym 20 wym ujrzy” 
my po raz pierwszy świetnych ar- 
tystów holenderskich, 


= () Z teatru „Odeon, — 
Dyrekcja teatru, dbała zawsze o do- 
borowy program, zakupiła na włas- 
ność ostatnią nowość: wspaniały dra- 
mat w 8 częściach „Komedjańci*, z 
O ADA Astą Ńilsen w głównej 
ro 


Obraz ten z uwagi na grę świet- 
nej i jedynej dzisiaj wszechświatowej 
sławy tragiczki, jak również na nā- 
der zajmującą treść, odtwarzając 
walkę życiową artystki od jej pierw- 
szego występu na scenie, niema sô- 
bie równego i przewyższa wszystko, 
co do tej pory mógł dać kinemato- 
grat. Jestto pierwszy i jedyny o- 

raz, do którego specjalnie napisano, 
muzykę ściśle zastosowaną do treści. 
ozatem program zawiera wesó0- 
łą komedję na tle ostatnich wyborów 
prezydenta we Francji: „Kandydat na 
prezydenta“ z ulubieńcem publicz- 
ności Princem na czele; piękne zdję- 
cis z natury. „Tumy dawnych cesa- 
rzy” i nad program — dramat w 2 
częściach ze złotej serji Ambrosio: 
„Zaklęty amulet*, napisany na tle 
romansu d'Annuzia, 

Program ten śmiało konkurować 
może z programami w pierwszorzęd- 
nych teatrach kinemategraficznych. 


= () Z teatru „Oaza”. Od 
dziś prócz przedstawień kinematogra- 
ficznych, wielce zajmującej treści 
przedstawienia w teatrze „Oaza“ u- 
rozmaicone będą wybornemi atrak- 
cjami z udziałem pierwszorzędnych 
sił artystycznych. 

Z obrazów kinematograficznych 
na szczególne wyróżnienie zasługuje 
dramat w 3 częściach „Okropna 
zemsta chińczyka*, w wykonaniu 
słynnych artystów wiedeńskich. Do 
najbardziej wstrząsających scen tego 
obrazu należy scena w palarni opjum. 
Pozatem demionstrowane będą wy- 
borne kómedje, Numery atrakcyjne 
niechybnie zadowolnią każdego bez 
wyjątku widza. 


Ze sceny i estrady. 


Teatr Polski, 


Z kancelarji teatru komunikują 
nam: 
Dziś, po cenach zniżonych arcy- 
wesoła satyra polityczna p. t. „Losy 
Europy*. 

Najbliższą premjerą w czwartek 
d. 27 b. m. będzie wspaniała sztuka 
Henryka Rotschila, miliardera pary- 
skiego p. t „Na scenie i za sceną 
(Rampa), która grana jest w Paryżb 


w teatrze „Gymnase* bezustannie 00 


roku. 


NI 46. 
Teatr Popularny. ` 
Z kanoelarji teatru komunikują 


nam: 
— Dziś, we wtorek po raz trzeci 
arcydzieło St. Wyspiańskiego, p. tyt. 
„Wesele“. 

— W środę i czwartek, — „Oj- 
czyzna* w 7 aktach Sardou, 

— W piątek, „Wesele“ — St. 
Wyspiańskiego. 

— W sobotę, po cenach najniż- 
szych „Tópiel* Przybyszewskiego. 


Wieczór artystyczny. 


Jak już zaznaczyliśmy, jutro, dnia 
26 b. m., zapanuje wszechwładnie w 
sali Koncertowej gość niezwykły — 
'bożek Mómus, w postaci swych naj- 
zagorzalszych kapłanek i kapłanów, 

Znany i ceniony w szerokich ko- 
łach naszej publiczności humorysta i 
satyryk p. Ursz-Urstein, żegnając nas 
ua stale, organizuje swój benefisowy 
wieczór humoru — tego prawdziwego 
„kwiatu paproci“: pod zadymionem 
niebem naszego miasta. 

Miłemu piosenkarzowi sekundo- 
wać będą dzielnie, w wypełnieniu 
prograziu artyści-koledzy z Warsza- 
wy, z p. Rapackim na czele. 

Nieporównany to będzie wieczór. 
Cięty żart, zręczna satyra, dowcipny 
kaiambur i piosenka ulotna stworzą 
atmosferę spokoju i wesela. Smiech 
wypłoszy troskę, odpędzi nudę, pio- 
senka obudzi echa PCH ma- 
rzeń, miraże nowych wysnuje... 

I któż zdoła się oprzeć czarowi 
takiego wieczoru? Pośpieszą jutro 
wszyscy do sali Koncertowej i dlate- 

0—radzimy wcześniej zaopatrywać 
się w bilety: w cukierni Roszkow- 
skiego. 


Teatr Polski w Warszawie . 


„Nowe Ateny* codziennie ściąga- 
ją tłumy widzów do teatru Polskiego, 
wobec czego grane będą codzień do 


ii 

sobotę, na życzenie publicz- 

ności z prowincji, danym będzie „Iry- 

pw zp. Węgrzynem w roli tytu- 
wej. 


Kronika sądowa. 


II-gi Wydział karny piotrkow- 
skiego sądu okręgowego na kadencji 
w Łodzi rozważać będzie następują- 
ce sprawy (patrz, Ne 46, „N. K. Ł.*): 

utro, w środę 26 b, m.: 

Moszka Grinbauma i Szmula Ber- 
lińskiego o kradzież; Icka Wejnbau- 
ma o gat imę ken przepisów 
budowlanych; Abrama Eliza o kra- 
dzież z włamaniem; Franciszka Domb- 
ka o zgwałcenie, Józefa Rokuszew- 
skiego © nożowiectwo; Izraela Białe- 
ka o kontrabandę; Florentynę Pasz- 
kiewicz o spędzenie płodu ze śmier- 
telnym wynikiem. (b) 


Pogrzeb ś.p, Antoniego Donimiestieg. 


, Na wiosnę zeszłego roku pocho- 
wano w Berlinie zwłoki ś. p. Anto- 
niego Donimirskiego, którego śmierć 
zaskoczyła w drodze powrotnej z 
Nizzy do Warszawy. 


ZARZĄD 


cenach umiarkowanych. 


Dział ten prowadzony jest 
cjalistów, tak że zadowała najwybredniejsze gusta. 
Cukiernia dostarcza wszelkiego rodzaju ciast, tortów, cukrów, 
lodów, baumkuchenów i t d. na wesela, zabawy i zebrania po 


_ NOWY RURJER ŁÓDZKI — 25 lutego 1818 r.: 


S. p. Antoni Donimirski był dłu- 
goletnim redaktorem „Słowa* i cenio- 
nym u nas publicystą i ekonomistą, 
zasłużył na hołd ogólny swą pracą 
dla dobra ojczyzny, którą ukochał 
bardzo. 

Grono agaco zmarłego z Igna- 
cym Paderewskim na czele postano- 
wiło wyżwolić dobrego syna oj- 
czyzny z obcej ziemi i w tym celu 
przewieźli szczątki zmarłego do War- 
szawy. Wczoraj szczupłe grono af 
bliższych przyjaciół złożyło do po 
skiej ziemi szczątki ś. p. Donimir- 
skiego —niech mu będzie lekką, ta 
polska ziemia ukochana, 

Na trumnie złożono kilka wień- 
ców, między innemi od Tow. litera- 
tów i dziennikarzy. 


Zajście w kościele, 


Dzienniki petersburskie donoszą 
o następującym charakterystycznym 
Przypa ku: 

Petersburgu istnieje za pozwo- 
leniem rządu kościół katolików-rosjan. 
którego proboszczem, również za ze- 
zwoleniem władz, jest ks. Dejbner, 
b. naczelnik ziemski, a następnie 
urzędnik zarządu instytucji Cesarzo- 
wej Marji, który przeszedł na katoli- 
CYZIR, 

Onegdaj, podczas nabożeństwa 
niedzielnego, niespodzianie wkroczył 
do kościoła tego prawosławny biskup 
narwski, Nikander, w towarzystwie 
kilku osób cywilnych, Podszedł on 


„do ołtarza i zwrócił się do zgroma- 


dzonych z mową, wzywając do opusz- 
czenia świątyni ponieważ jest ona 
katolicka i prawosławnych w niej 
gorszą i nawracają. 

Wszczął się w kościele popłoch. 
Nabożeństwo przerwać musiano. 

Wówczas ks. Dejbner wszedł na 
ambonę, wzywając obecnych w koś- 
ciele do zachowania spokoju. Jak in- 
formują, wielu katolików rosjan zwró- 
ciło się do postów w Dumie, którzy 
prsyryexi im wnieść interpelację. 

burzone jest na to zajście nawet 

„Nowoje wremia*, nazywając zacho- 
wanie się Nikandra w guście Pobiedo- 
noscewa, 


Telegramy. 


(TeL Ag. Pet). 


Jubileusz dynastji. 

PETERSBURG, 24 lutego. Łaski, 
darowane ludności z powodu 300-let- 
ni jubileuszu panowania Domu Ro- 
manowów, w pewnej części będą roz- 
szerzone również i na Finlandję, 0- 
raz pewnym kategorjom, osób, od- 
siadującym więzienie z wyroków są- 
dowych, poszczególnie będą zmniej- 
szone terminy kary. 

Sprawa Gajdeburowów. 

PETERSBURG, 24-go lutego. — 
Proces małżonków  Gajdeburowów, 
oskarżonych o sfałszowanie testamen- 
tu ks. Ogińskiego, wyznaczony zo- 
stał na 22 mara. 

Gajdeburową b apaa l c0- 
dziennie z więzienia w celu obejrze- 
nia aktów wprawy, zawartych w 10 
tomach. 


kawiarni hotelu SAVOY" 


zawiadamia, że w dniu 10 lutego r. b. otworzył własny dział 


za- wyrobów cukierniczych 


— ciast, tortów, baumkuchenów, cukrów i t. p. — 
d kierunkiem wybitnych spe- 


Zamówienia przyjmuje się telefonicznie. 
Telefuny Ne 12-72, 12-74 i 30-78. 


r568—20—1 


Sprawa potrwa 10 dni. 
Gajdeburowów broni adw. Bo- 
bryszczew. 


Telegr. własne. 
„Now. Kur. Łódzki.‘ 


Telegramy południowe. 


Strajk policjantów. 

PARYZ, 25 lutego (wł.)—Zanosi 
się tu na osobliwy strajk, bo strajk 
policjantów. Powodem jest, że wach- 
mistrzowi pąlicji, Rigail, zagrożono 
degradacją za to, że pomieścił w 
jednym z pism szereg artykułów o 
dyscyplinie w policji. Odbyły się 
już dwa olbrzymie zgromadzenia, w 
których wzięło udział koło 3,000 po- 
licjantów. Uchwalono, że w razie 
wykonania groźby, wybuchnie nas 
tychmiast strajk. 

Choroba arcyksięcia. 

WIEDEN, 25 lutego. (wi) — 
„Donau Ztg.* zamieszcza artykuł, 
w którym donosi, że pomimo zaprze- 
czeń, stan zdrowia następcy tronu 
austrjackiego jest bardzo ciężki. Ar- 
coyksiąże Ferdynand był ostatniemi 
czasy w Monachjum, skąd udał się 
do Drezna i kazał się zbadać przez 
specjalistów chorob piersiowych, a 
obecnie udał się do zamku, gdzie 
leży obłożnie chory. 

W Meksyku. 

NOWY JORK, 25 lutego. (wł.) — 
Rząd Stanów Zjednoczonych odmó- 
wił uznania rządu MHuerty, dopóki 
nie będzie wyjaśniona sprawa za- 
mordowania Madeiry. Stany Zjedno- 
ezone przygotowują się do zbrojnej 
interwencji. IV-ta brygada Il-ej dy- 
wizji armji amerykańskiej otrzymała 
rozkaz zmobilizowania się, jak rów- 
nież zmobilizowano całą IV brygadę, 
Koncentracja wojsk na granicy odby- 
wa się w dalszym ciągu. W Meksy- 
ku pannje anarchja, 


Telegramy z nocy. 
Pod Adrjanopolem. 
KONSTANTYNOPOL, 24 lutego, 
(wł.) — Przed dwoma tygodniami 
zbiegł pewien człowiek z Adrjanopo- 
la, który opowiada, że przy bombar- 
dowaniu dnia 8 i 4 lutego spadło 


Politechniczny. 


4 kursy w roku. 


System przedmiotowy. 


WYDZIAŁY: Budowy maszyn, elektr., 
ewanie, gaz oświetlenie, archit, kon- 
strukcje żelazno-betonowe i żelazne, — 
Mechanika 1 kreślenie geometryczne wy- 
kiadane są w języku rosyjskim. 1685 słu- 
chaczy (275 rosjan, 5 laborat. 
wysyłamy na pierwsze zażąda- 
nie adresującego. 


|| KOMORY CELNEJ, "mą 


poleca się świece 


Pudełko i rb. 
De nabycia we wszystach 
tłepszych mptekach 1 ekis- 


Przóstawicieie dlą 
z Ea ł 
. BO Arainn 
Chmielna 18. 


Pp 
GEDEKE I S-ka, 75 45%. 


BS” PRAWDZIWY TYLKO W PU- 
DEŁKU 3 PLOMBĄ ROS. PAŃSTW, 


DLA SZYBKIEGO, WYGODNEGO 
i NIEBOLESNEGO WYLECZENIA 


HEMOROIDÓW 
ANUZOL.. 


iest to środek wypróbowany, Gziałe» 
iącg dobraczynaie i uznany przez 
tekarzg 2a a W 
kop. 


dach materj:słow aptecznych 


wiele granatów i szrapneli do mia- 
sta nie wyrządzając znacznych szkód; 
tylko spłonęło 60 domów, pewłen 
bank niemiecki, jedna szkoła oraz 20 
osób zostało zabitych, Zbieg zapew- 
nia, że ludności w twierdzy powodzi 
się dobrze i że życie jest prawie 
normalne; stan wojska w Adrjanopo- 
lu doskonały. Szukry pasza, którego 
widział przed swą ucieczką wydaje z 
zimną krwią rozkazy i nie znać po 
nim żadnego znużenia, 


Telegramy południowe. 
Z pola walk. 

KONSTANTYNOPOL, (wł), 25 
lutego. Przez cały dzień wczorajszy 
nadeszły zZz placu boju bardzo skąpe 
wiadomości. Adrjanopol był bardze 
słabo ostrzeliwany; turcy ©dpowia- 
dali, do walki piechoty nie doszło. 
Na zachód od Czataldży, pod, Elba- 
sumi: toczyła się walka, w której 
turcy stracili 5 w zabitych i 22 ran- 
nych. Położenie pod Bula ir nie 
zmienione. Pomiędzy Karagurum i 
Midją stoczono krwawe potyczki, 
straty bułgarów mają być 
bardzo znaczne. W Dardanelach 
wyłowiono onegdaj minę pływającą, 
która prawdopodobnie została prze- 
niesiona przez fale z pod Rodosto, 
gdzie bułgarzy założyli wielką ilość 
min. Rząd turecki zawiadomił o fak- 
cie tym mocarstwa i oświadczył, że 
nie może przyjąć na siebie odpowie 
dzialności za bezpieczeństwo żeglugi 
w Dardanelach. i 

Zgon Kiamila-paszy. 

KONSTANTYNOPOL, 26 lutego, 
(wł) — Dzienniki donoszą, że Klamil 
pasza zmarł na udar sercowy. 

LONDYN, 25 lutego, (wł) Wia-- 
domość o śmierci Kiamila paszy jest, 
jak twierdzi „Times* nieprawdziwą. 
Gazeta zamieszcza oświadczenie Kia- 
mila paszy, który bawi obecnie w 


„Aleksandrji, że Turcji nie uda się u- 


zyskać lepszych warunków pokoju, 
niż za czasów jego wezyratu. Ex wiel- 
ki wezyr wróci w ciągu trzech ty- 
godni do Konstantynopola, a ostatnio 
był on na przyjęciu u lorda Kitche- 
nera. 


Polytechnisches Institut 
Strelitz i Meckl. 


| Strelitz 


| 2 godz. drogi od Berilna. į 


WA 


stenografji i pisania na 
maszynach L Sekułowi- 
cza w Warszawie, Mar- 


szałkowska 74, nanczają ` 
zamiejscowych pree ii 


biegie stenografowaó. Prospekty 
darmo. Po ukończeniu świadectwo. 
r480—18—1 


Dr. med. Karol Rięder 


choroby dzieci. f 
Hawrot 7. r434—0—1. 


PROG TLC AEG 
Lekarz-weterynarji 
Szymon Woliman 
Piotrkowska 145. Cel. 29s00, 


Porady w zakres |ecqanictwa woho” 
dzące, szczeplonki djagnoetyczno ek: r 
spertywy. ` i 


g NOWY KURJER ŁÓDZKI — 25 lutego 1913 r. NE 46 


Stan rachunków Banku Handlowego w Łodzi 
w dniu 31 Stycznia 1913 roku 


i3 ; 5 i 4 
STAN CZYNNY. By 308 par okr STAN BIERNY. He DATORS EE s 
i. Kasa gotowizną — — — — 332,551/85 839,418|19 671,9704] 1. Kapitał zakłado — — -f 

2. Rachunek warunkowy w Banku | | 40,000 Akcji LV Em. — — — | 10,000,000, 10,000,000 | — 
Państwa ząb! Pzadcat edi MR 84,214/47 100,245|15 184,450,82] 2. Kapitał zapasowy — — — — 5,000,000! - 5,000,000 — 
8. Specjalny rachunek bieżący w | | | 8. Kapitał specjalny zapasowy —}  510,000| - 510,000|— 
Banku Państwa — — — — 523,852,88 50,000|—  578,852i28] 4. Kapitał zapasowy dywidendowy 40,000! — 40,000/— 
4. Skup weksli opatrzonych najmniej | | 5. Rachunek zysków i strat — — 12,644'90 12,644 90 
2-ma podpisami — — — — 9,674,058 16| 12,716,511/71 22,390,569,87) 6. Niepodniesiona dywidenda — — 1,222.50 1,222 50 

5. Papiery publiczne własne: 741,885,90]  923,698/78  1,665,084/68] 7. Rachunki przekazowe: 5,285,746'62] 8,923,209 O5J] 
_ 6. Papiery publiczne kapitału zapa- | 8. Wkłady procentowe: 1,947,945,41] 1,498,675 80 {17,658,576 68 
sówego: 4,660,362 71 4,660,862 71] 9. Korespondenci: Loro 5,058,653 77] 2,782,452/57]] 10 340,434/76 

, , 


910,207/64]] 


7,098|— 7,098 — Korespondenci: Nostro 1,589,090/78 
5,998,260/86] 5,993,260 96 


7. Pożyczki na zastaw: 
10. Dług oddziałów w centr. instytucji 


8. Specjalne rachunki bieżące zabez- 


leczone: k 786,176 78} 815,600.45 Paoa 3| 11. Weksle redysk. w Banku Państwaj 2,896,188/60] 1,516,108|50] 4,412,242|10 
3. orespondenci: Loro 8,337,946 04) 6,448,982,89 17,285 RE: 12. Procenty i rowizja — — — | 1,014,85802] 1,176,992)16] 2,191,850/18 
Korespondenci: Nostro 1,476,83887] 1,021;409456 0 | A Pnoy przechodnie jal jotka 1,258,498,19] 2,007,745|15] 3,266,238,34 
10. Rachunek z oddziałami Banku — | 6,524,951/74 6,524,951,74] © ROCZPOBZONIE SPPOJAR. TA ZRT ; | 
1L aty i weksle w zagranicznej "TY | | bieżącego w Banku Państwa 568,852/8 50,000 618,852 (38 
walucie — — =-=, — — 46,927! 88,091l89 _ 185,019 15 - 
12. Nieruchomości: 635,850| 635,850 
18. Weksle protestowane — — — 1,989,23 85,288 95 37,278 18 
14. Ruchomości i koszty urządzenia 1|-— 1,891,70 1,892 70 
16. Sumy przechodnie — — — — 528,793 19] 1,469,289 33 1,998,082 5: 
16. Wydatki bieżące — — — — 313,187 3 432,907,54 746,094 86 
t7. Wydatki zwrotne — — — — 326 25] ' 1,616,83 1,948 08 
18, Weksle inkasowe — — — — 558,76802]  404,59577 963,863 79 38175178 EEO oTo 63! S005152 56 


35,178,176 17i 24,856,616 63 60,034,822 80 , rarr rri mm] |” "| __ |-m oma mą 
KLARY cie == | Depozyty na przechowaniu — — OMR 05 14,105,711 64] 26,118,269 29 


- Łódź, dnia 81 Stycznia 1912 roku. 


1. Nominalna wartość akcji: Rub 250. 

2. Zarząd znajduje się w Łodzi. 

8. Miejsca i Instytucje, które uskuteczniają łatę dywidendy: 
a) Bank Handlowy w Łodzi i 1.989 działy: w Warszawie, Lublinie, Radomiu i Kielcach, 
b) Wołżańsko-Kamski Bank Handlowy w St. Petersburgu. r558 1—1 


std th ted th 
) że 


ino > 
; Szampańskie. 


wiLziii iii kkk 


lekarzy spes- 


UJ ' 
T W I7 W ; cjalistów dla 
i t 
ii f u( przychodzą” 
cych chorych. 
Główna 51, róg Wiczewsteej. 
Choroby dzieci i wewnętrzne Dr. Kerschner od 10i pół 
do 12i pół rano i od 6 i pół do 7 i pół. 
Choroby wewnętrzne i dzieci Dr. Fried od 11 1 pół do 
12 i pół rano rano i od. 6 do 8 pp. 
Chirurgia Dr. Kaufman od 11 do 12 | pół rano. 
Choroby kobiece i akuszerja Dr, Szylkret od 1—2 pp: 
Choroby weneryczne i skórne Dr, Langbard od 1 i pół 


NIEOMYLNY ŚRODEK 
dla szybkiego uleczenia Kataru, Grypy, Irytacji piersiowych; 


A 
$% Chorób dła i Boleści h. 
te or gardła i Boleści reumatycznyc 
© wm 

se 


W PARYŻU 31, rue de Seine. 194—15—) 


F 


e | 


Seddie 


£ pecialista chor -b wenerycznych, 
skór -ych i dróg moczowych 


Piotr owska Nż i4 :, rój Ewangelickiej 
Te cion 19-41. 


Gabinet Roe: t.enowski (Prześwietlenie i fotosrafowa- 
me więtizności ciała promieniami RÓ!gena, Swiä- 
tłoleczniczy (cuoroby skóry 1 włosów) i Laboratorjum 
Jekarsko kos uetyczne, Boda u8 krwi ua Żylnis i le- 
czen e Savarsanem (Eurich-ilata 6v6.) Gabinet elek- 
iroterapeuiyczny (Masaż w bracyjny. 1 pue 'matyczny 
podług proj, Zabiudowskiego — niemoc picioWa), 
Gouwziny przyjęcia: 8—2 rano | 5—9. pr. Dia ań 
osobna po.zenainia, 12521—0—1 


Ñ 


a. REWA E 


mj 


Thiotymina 


fptekarza J. jlumblet 


(w Nazgeszowaa, gub. Piotrkow- 
ska 


) 
Zatw. przez Urząd Lekar Petersb 
za M 6816 


Zalecany przez pp. Lekarzy z 
niezawodnym skutkiem jako śro- 
dek znakomity w przypadkach 
chorób dróg oddechowych jak: 
katar krtani. katar oskrzeli katary 
płue kaszel Pobudza łaknienie 
wzmacnia organy trawienia. a iem 
samem przyczynia się do ogólne- 
go polepszenia stanu chorego. 
Sposób użycia przy każdym tlako- 
nie. Ządać we wszystkici aptekach 
i składach aptecznych. 52 


do 3 pp 
Choroby oczu Dr, Goldstein=Poljak od 6 do 8 pp. 
codziennie, a w poniedziałki, środy i piątki od 11 —12 
Zarząd Tow. Krzewienia Oświaty ma zaszczyt zawiadomić, że 
ugólne Zebranie 
członków Towarzystwa oobędzia się unia 2 Marca o godz. t-e) po poł w 
lokalu przy ul. Slikołajewskiej 11 | 
Porządek dzienny! 
1) Zagaienie. Wybór przewodniczącogo; 
2) Sprawozdanie Zarządu: 
1) sekcii czytelnianej 
a) czytelń polskich, 
b) czytelń żargonowych, 


2) sekcji uniwersytetu powszechnego, 
8) Sprawozdanie kasowe i preliminarz budżetu 
4) Protokół komisji rewizyjnej 


rano, 
Analizy krwi, wydzielin i moczu. — Szczepienie ospy. — 
badanie mamek. 


RE Porada 50 kop. "W 


: r557—3 5) Wybór członków Zarządu 
Dziś. jutrro, pojutrze, w czwartek do piątku włącznie jak zwykle. $ Journal aniusant et instruc- 6) Wybór komisji rewizyjnej 
, © |tif (z polskiemi słówkami ) 7) Projekty i wnioski 
Przedstawienia dla dzieci Fi | Gda znajomosci agi 
Sk odświeżeniaznajomości 
początek o 3 i pół koniec o ej po poludniu. Ceny miejse he francuskiego. Prenumeratę CIGIS CASAIS ASA AOA A 
5 i 10 kop, dla dorosłych 10 i 20 kop. À przyjmują księgarnie. | | 
Sy 1034—3—1 F , - 
PROGRAM: 5 Ważne dla p.p. Zegarmistrzów 
1) Smierć Króia kambiza—dramat. i M iu < > 
2) Podróż po iIndo-Chinach—zdięcie znat. ff CIEGEIEIEIEJIEJGI ï Jubilerów. 
3) Eurony—wspaniałe zdjęcie z ntury. 4 . Zarząd stowarzyszenia zegarmistrzów i jubiierów m. Łodzi, na jedź 
4) Człowiek wąż atrakcje cyrkowe. RE r nT: nym swycù zebrań postanowił zwołać wkrótce Nadzwyczajne Ogólne 
5) Figie pendzia—komiczne. B W zakł.dzie stolarskim przy Zebranie w ktoryiu uwziai przyjmować mogą tylko czionkowie wymie: 
j I e 8 ul. Piotrkowskiej N 145, sẹ nionego. Stowarz wouec tego, że jeszcze nie wszyscy zegarmistrze i jtbi- 
6) Jaś twórca pokoju—komicz, 5 h ierzy in. Łouzi zdążyli się zapisać do Stowarz. i: by dac—im możliwość 
7) Szczęście we śnie—komiczne, żę ty HATA 4 © rzyjąć udział w tym zebraniu, niniejszym zaznaczamy że do 27 Lutego 
a *  [adMcdZG Mil LODO"ZGUAJA unizo: wymieni | ję zapisać 
8) Rozta gniony pan— komiczne. ; DA GULI li rj Ilu u niżej wymienionych panów mogą się zapisać na członków p.p. zegaria. 


z AF JE AE SH , i jubilerzy u p. Griimbauma — Główna 54; Tolga Piotrzo 3+ 
10) pe ap eap Ga e aE | ży sypialnie, stołowe, salony i t ska lż28j Landau >. Piotrkowska-65; Zyzeka — Zgierska 10, 
i p. po nizkich cenach. 904—6 - 996—8 | ` ZARZĄD. 
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Té 26 


Dchrona zdrowia w starości. 


Sztuka—żyćłe przedłużyć zawiera 
się w tem, aby go nie skrócić. 

Każdy z nas Ira pewne za- 
aoby zdrowia i sił życiowych, które 
stosownie do swoich zajęć — mno- 
ty lub traci. Prawdopodobnie 90 *% lu- 
dzi cywilizowanych użytkuje je przed- 
wczasem, ponieważ ruchliwe losie 
ge życie, zajęcia fachowe, często nie- 
-hygieniczny tryb życia i odżywiania się 
uiszczą ustrój. 

Jeżeli w przeszłości przyrodzone 
zasoby sił bywają nadszarpane, to tem 
dotkliwiej czuje się brak zawcześnie 
wyczerpanych sił zapasowych i ustrój 
tem łatwiej podlega uszkodzeniom. 

Trzeba zwracać uwagę na hygie- 
niczny tryb życią i na, dostarczanie 
ciału nowych źródeł sił, aby łatwiej 
uniknąć zaburzeń: ogólnego samopo- 
czucia. Wiele osób przypuszcza, że 
tylko obfitem użyciem mięsa, jaj it. d. 
można szybko odnowić siły ciała i ner- 
wów, ale to jest omyłka. Najzdrow- 
szy pokarm nie pomaga, lecz szkodzi 
narządom, jeżeli osłabiony narząd 
źrawienia nie może temu podołać. 
Uczucie żołądka, obfity dowóz po- 


OWY KURJER ŁOWY! — 25 lutego 1913 roku. 
mok ao, aS, kok RAMOWE || OO EEE WNN 


karmów to nie jest jeszcze żadne ad- 
żywianie, me chodzi bowiem o to, co 
człowiek je, lecz co przetawia 

Zatem wzmocnienia ciała można 
dopiąć za poiocą takiego środka, któ- 
ry nie dodaje pracy narządom tra- 
wienia, lecz zmniejsza. Jako taki śro- 
dek najwięcej się nadaje zalecana przez 
wielu takórzy SOMATOZA. 

Soma%0oza doprowadza do 
osłabionego ustroju lekko strawne, 
zgęszczone ciała białkowe, które szyb- 
ko podniecają łaknienie i trawienie 
i pomagają przy zużytkowaniu jedno- 
cześnie z SBomatozą wprowadzonych 
pokarmów. W następstwie zdrowsze 
tworzenie- krwi i gruntowniejsze od- 
żywianie całego ciała, włącznie i ner- 
wów, 

Dzięki temu swoistemu działaniu, 
jako „środek pomocniczy przy tra- 
wieniu*, SOMATOZA właśnie skutecz- 
na osobom nerwowym, starszym, po- 
nieważ słabość nerwów połączona 
jest przeważnie z utratą łaknienia i 
zaburzeniami trawienia, a zwłaszcza 
z niedosiatecznem wydzielaniem so- 
ków trawiennych, ! 

. Tylko na tej jedynie racjonalnej 
drodze powraca nosmalna działalność 


narządu trawienia i przy działaniu 
ni samą przyczynę: powolność jelito- 
wa ustępuje tak. że dalsze użycie 
środków zwalniających staje się zby- 
„ecznem. Siły, ochota do pracy, za- 
dowolenie z życia wracają, a ogólny 
stan polepsza się o tyle, że człowiek 
siebie czuje „nowym człowiekiem*. 

Kto wyprobował na sobie to zna- 
komite działanie, nie ominie każdego 
roku przeprowadzić leczenie Somato- 
zą, śzczegółnie przy nerwowości 
i przewlekłej słabości trawienia, któ- 
ra się przeważnie spotyka u osób 
starszych. 

SOMATOZA — pierwszy czysty 
rzetwór Albumozy, przeszło 20 lat 
ędący w użyciu. 0 uznaniu jakiego 

doznała Somatoza w licznych kołach 
lekarskich, moźna wnioskować z oko- 
ło 1000 odezw w przeszło 260 nauko- 
wych pracach, umieszczonych w pra- 
sie fachowej. 

Takiej oceny nie doznał jeszcze 
podobny preparat. 

Tem się tłomaczy, Somatoza już 
dawno doznała ocen iw sferach 
wyższych. Tak, np., ją przyjmował 

odczas ostatniej choroby Jego Swię- 
bliwość Papież Leon XIU w po- 


7 


czątku 1899 r. (patrz Munchner Neun- 
ste Nachrichten 4 Marca 1899)i zatem 
w 1908 r. (patrz Kólnische Volkszei- 
tung 8 lipca 1908). Lekarz nadworny 
Jego Swiętobliwości prof. dr. Giuseppe 
R pisał: „Somatoza, jako śro- 
dek wzmącniający, doznała zupełnego 
mego zaufania i ja nie znam lepsze» 
go w tej dziedzinie*. 

Zamiast probować środek niezna« 
ny, należy odrazu stosować Somatozę, 
która daje największe prawdopodo- 
bieństwa dobrego wyniku, Próba szcze< 
gólnie może być zalecana dla tych, 
którzy byli wprowadzeni w błąd me 
łowartościowymi środkami. 

Należy żądać Somatozę w najbli- 
ższej aptece lub składzie apio 
w postaci płynnej w oryginalnych fla- 
konikach za 2.50 M, („słodka* lub 
„kwaśna*) albo w postaci pozbawie- 
nego smaku proszku. Tego ostatni 
są opakowania za 1.40, 2.60, 5 i 12 
Dla dłuższego użycia dogodnie, zale-. 
cać duże opakowania. 

Jeżeli gane niema do nabycia, należy 
zwrócić się do Tow. Ake Friedrich. Bayer 
i S-ka w Łodzi, Mikołajewska 55 © 
najbliższego źródła, 
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eurastenja 
płciowa 


i zwapnieniem tętnic oraz u z 
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Skład główny: Medyczno-Farmaceutyczne Towar 
ryjska Nż 2. Oddział N 0-43. Sprzedaż we wszystkich apte 


KASZEL 
jakiegokolwiek bądź pochodzenia 
szybko przemija po zażyciu 


Pastylek VALDA 


(Pastilles Valda) 


Zdumiewający środek teni jest 
nięporównanym 


przy leczeniu 
ZAZIĘBIENIA, KATARU, CHORÓB GARDZIELI, 
OSTRYCH ZAPALEŃ KRTANI, 
CHRONICZNEGO ZAPALENIA OSKRZELI, 
INFLUENZY, DYCHAWICY, ROZEDMY i t. p. 


NALEŻY WIĘC ŻĄDAĆ 
| ge werystkich aptekach i składach aptecznych wyłącznie 
PRAWDZIWE PASTYLKI VALDA 
(PASTILLES VALDA) 


w pudełkach z czerwoną banderole 
i nazwa 


VALDA 


otr 


stwo. 
kich i składach 


>i 
ESN? A : 
n 74m 4 ra aaia, 01 
RIAN RER 47; 
wt JE A 4 paa 


B. Donchin 


specjalista 


chorób oczu | 
69. Piotrkowska 69. 


Telefon 28-39. 


Lecznica ze statemi łóż” 


kami. 
Godzin 
jum od 10= 1 


Choroby skórne, wene- 
ryczne i niemoc płciową. 


Dr. Lewkowicz 


ray syphiiisie stosowanie prop: „606* 
1 p914“. Leczenie elektrycznością i ma 
sażein wibracyjnym. 
Konstaatynowska I2 
obox teatru Selina. 
„A 9—1 i od 8—8. dla pań od 5—6 


4 niedziele ed V do 3. 


r. mal, W, KOMAN 


ul. Piotrkowska Ne 71. 


Choroby serca i 


przyjmuje od 10—11 po poł. od 4—6 
Telefonu nr. 21-19. 


Mx, Franciszek Koziółkiewicz 


(senior) 


mieszka obecnie na ul. Przew 
jazd 8, iront, I piętr. Tel, 17-14 
przyjęć od 8 i pół do 11 rą- 


(Godzin 


mo 1 od 6—3 wiecz 


w ambulator- 
i od 4—7 po poł 
Przyjmuje ehorych na stałe. 


(ir. med. Z. Gole 


choroby skórne i wener. 


ul. Mikołajewska M 18 


Telefonu X 2060. 

Gadz przyjąć od 9 do 12 1 od 41 pb 
| do 71 pół w. w Niedziele 1 święta od 
Aa Odo 21 ~ Pó O 


D-r. Eugenja 


Kerer-Herszuni 
Choroby kobiece, 


Piotrkowska JE 121 Telef. 18-07 


przyjmuje od 3 do 6 po p. W niedziele 
od godziny 9 do 12 rano. 


|Dr. E. Szyldkret 


"sm Akuszerya i choroby kobiece 
i Zachodnia 36 m. 7 telef. 19-54 
takze wejści z Piotrkowskiej 3 
(Hotel Polski) 
Godz. przyj. 104/,—12 rano 4/],—7 w 


Lecznica 


Dra A. Steinber i 


Benedykta Ne 3 telefon 22:08. 
Oddziały; cany, 
genologiczny, Swiatło- Mopy Lelak 


tryczny, 

Aen MRS kręgosłupa, choroby 
kości, mięśni, choroby nerwowo sta. 
(Godziny przyjęć 10—12 i od 4—7) 


Doktór 


Sanisław LL WI 


Wschodnia 53 (róg Ceglalnianej). Te- 

Jefon 810. Choroby węwnętrzne. j- 

muje od 8-mej do 8-tej rano i od 5-634 
do 7-mej pp. 


Dr.L, Klaczkin 


Konstantynowska Il. 
Syphilis, skórne, weneryczmę, 
Ghoroby dróg moczowych. 


Przyjmuje od 8—1 rano 1 od $—8 
wiecz. Dia pań od 4—5 po południu 


Dr. Leyberg 


Weneryczne, płciowe i skóry od 
10—1, 6—8. Niedziele i święta 


od 8—|1. 

Dla Pań—5, poczękalnia od 
dzielna, 

Krótka 5, tei, 26-50 


Dr.L. Prybulski 


POŁUDNIOWA M 2. 
Telefon 18-59 


Choroby skórne, włosów, (kosmetyke 
lekarska) weneryczne, moczopłołowe 
i niemocy płciowej. Leczenie syphi- 
lisu Salvarsanom „Erlich-Hata 600 
914.* wśródżyłnie. 
Leczenie elektrycznością 1 małac 
żem wibracyjnym . a 
Przyjmuje: ehorych od 8—1 rano 1 od 
4—9 po pol, panie od 5—6 po poł: 
Dia pań osobna iN 


2701—0 


płuc 


NOWY 


KURJER ŁÓDZKI — 25 lu 


1918 r. 


Ni 46 


„CAS 


COEGEGDGTO 
Jutro w Środę! 


Piotrkowska 67. 


xa 


€ 


Wstrząsający dramat 


W głównej roli wszechświatowa sława. 


Orkiestra koncertowa „Sextet*, 


Od dziś do Piątku 28 Lutego włącznie 


ZA OJCZYZNĘ 


SachareL 


a) Przed wojną b) plany sekretne c) pod gradem kul. 


Prens prezydentem 


w 8 aktach, 


Nad program! 
cesarza 


Wspaniała parodja komiczna w 
wykonaniu ulubieńca Prensa. 


Dramat z czasów Napoleona w wyk. 
najl. artystów Holenderskich. 


Orkiestra koncertowa „Sextet“, 
eo QQ KOQAXRNRXBGAGAGQO8G308 
Jutro w Środę! 


NL Przedstawienie dla młodzieży 


Początek o 3 i pół po południu. 
Ceny 5 & 10 kop. Dla dorosłych 10 & 20. 


między innemi. 
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Dr. B. Rejt 


i SREDNIA Mö |, 
Sp choroby skórne ,włosów wene- 
|ryczne, moczopiciowe i, kosmetyka 
lekarska Leczeńie sypnilisu salvar: 
sauein, Ehriich-Hata „Ó06*% i „914“ 
(wśródżyinie). Leczenie elektrycznoś 
cią (elektroliza) 1 niasaźem' wibra- 
«cyjny. Przyjmuje od 9—1 | od 4 
w niedziele od 9—2 po południu. 
Dia pań osobna poczesainia. 


EA e 


Ogłoszenia drobne. 
Wyjeżdzając. wyprzedam zaraż 


A) piękne mebie z pięciu pokojów 
, oraz szaly, lusira otomaną, biurśo, 
pibljótekę, iampy, obrazy, zegar gar- 
derobę, wszystko, za bezcen. Pańską 
bl ` | 9869—10 


Wydawca: Antoni Książek 


Dyr. $. $ 


Od Wtorku 25 do Piątku 28 Lutego 1913 r. 


TRZE 


WAW ET ZY 
SAS rfk 


TRE DRE 


liwiński. 


[TETEETTTT 
| uz wspaniały Program. 


Tragedja w chłokach 


Sensacyjny dramat w 3-ch częściach w wykonaniu pierwszorzędnych artystów. 


Jak się tworzą chmury 


prześliczna uatura 


Meble rajtaniej uży= 
wane i nowe poljeca w 
wyborze magazyn mebli 


ATA 


dużym 
włauysława Romiszowskiego 
Łódź Piotrkowska M7 [-piętro 


(tirma „chrześcijańska), Utomany dy- 
wanowe od 35 rubli, bieliżźniarki 22, 
szaty do ubrania 35, łóżka 18. garni- 
tury salonowe 55%. Kupuję zamieniam 
wynajmuję. Magazyn w święta i nie- 
dziełe otwarty od 1—5-0) p.p. 086-10 
A';"* udziela lekcji, ma godzi- 

ny wolne. Przyjmuje 10—11 ra- 
no, 7—8 w. Piotrzowska 165, 7. 

1081 —3 
uchalter z wyższem wykształ- 
ceniem handlowem ze znajomo- 

ścią języków miejscowych, poszukuje 
posady. Wymagania ssromne, Łąska 
wg. oterty składać w auminietracji 
„N. Kurjera Łódzkiego" Zachodnia 
37: pou- yyBuchałter-korespon"= 
dent‘, 1073—0 
ipe wynajęcia zaraz sklep na pi- 
wiarnię. Staro- Zarzewska Nz 160. 

i i 1073—2 

rp wynajęcia od 1 lipca sata o 12 
oknach 1 3 pokoje z kuchnią, 
Piotrkowska 145. Wiadomość u stróża, 
1054—2 


KP" konia, wóz i kryczkę 
używane, aie w dobrym stanie 
i dobrej roboty. Adres zostawić w re 
dakci ula „A. K.$. Zachodnia 37. 
PE —20 
ianina nowe używane, gramotony, 
najianiej aa raty. Cnodkowski, 
Mikołajewska 25. Teleton 2455. 1031-3 


Najznakomit- 
sza, tragiczka 
| doby obecnej 


Wspaniały 2-u godzinny program. 


Asta Nilsen 


W dramacie życiowym „„KOMENDJANCI< 
i wiele innych najnowszych obrazów. 


Dramat w 8-ch częściach podług romansu D'Annunzia. 


Najnowszy sextet muzyczny. Ceny miejsc nie podwyższone. 
Uwaga: Codziennie przedstawienie dla młodz 


Tancerka bosonóżka 


rzybłąkała się młoda suka czar- 
na, nogi żółte, piersi podpalane 
pysk długi, cienki Udebrać można 
za zwrotem kósztów Bałuty. Ul. Kiel- 
bacha 6 1071—3 


Poważne, stare dzieła okul- 
tystyczne (hbypnotyzm, magne 
tyzm, magia i t. p.) kupię. 


„AENRYK” 
ul Zielona 41, l-pięt.—Od 4-ej do 
9-ej wieczór. 972—15 


łac 60x50 z dwiema szopami istaj- 
nią oraz „kreuzsega* (do wyra- 
biania pęczków drzewa) dwa wozy, 
koń zaraz do odstąpienia lub do 
sprzedania Benedykta 32. Wiadomość 
Benedykta 56 u 52. ać 177 
1082—3 


Å- oś 
PT mę na mieszkanie inleligen- 

tuą panienkę (dom chrześcjański) 
UL Widzewska Ne 145 gu 29. 1048-3 


Pony cnłopiec do roznoszenia 
gazet 2 kaucją rb. 5, Wiadomość 
w Administracji Kurjera. 1078 —8 
„a a wake. — misi. 
Rutynowany buchaler;, 
z wyższem wykształceniem han- 
dlowem ze znajomością miejsco- 
wycu języków poszukuje w 4o- 
dzi lub Pahkjanicach 0dpo- 
wiednie, posady w iabryce lub 
interesie luandlowym. łaskawe 
oteriy adresuwać prosi: Łódź, 
źachodnia 37, Administracja „N. 
Kurjera Łódzkiego” dla „„Buchal= 
tera W, Z“ 


amen z EE ee 


W drukarni St Książka, Z”*hodnia 87 


BE! 


MENGT SAABA) 
PTI ATIYYA ITIITI E 
(EM BESK MM ME GA 5 WRS M M 


Paim na mieszkanie dwuch przy- 
zwoitych panów. Wiadomość 
Andrzeja 44. r483—3 
po: trontowy o dwuch ok= 
nach iub pokój © jednem 
oknie do wynajęcia. Południo= 
wa 42 m. lj front lli-piętro. 
919—0 


| aa 


A 
Guan zakład do sprzedania uli- 
ca Leszno NM 32. 1050—3 
ubiegłą subote, przecuouząc 
wzdłuż ul. Piotrkowskiej, Be- 
nedykta, Zielonej, Nawrot, zgubiłam 
gotówką Rubli 200. Łaskawy i bu- 
mienny znalazca zechce zwrócić zgu- 
tę na ul. Piotrkowską X 109, prawa 

olicyna,, na dole W. Mazowiecka. 
10703 


Mz mechaniczny we włas- 
" nym budynku z wyrobioną 
kiijentelą, z powodu śmierci członka 
rodziny «0 sprzedania, oprócz tego 
i narzędzia rolnicze. Sulejów, ziemią 
Piotrkowska Florjan Kosmania. 
arsztaty stolarskie (grabowe) 
sprzedam tanio zaraz, Ul. Kiel- 
ma Je 26 (Bałuty). 1047—3 
Zz" iryzjerski na prowineji do 
sprzedania z powodu choroby. 
Wiadomość ul. Widzewska Ne 109 m. 
19 od 6—8 wiecz. 1072—2 
akład |iryzjerski do sprzedania 
Wiadomość w administracji „No- 
wego Kuriera Łódzkiego”. 1042—4 
naleziono klucze na kółku. w tram- 
waju M 8 Są do odebrania za 


leży od 4-ej do ō èj pp. 


| Urwis dziewczyna z 


wspaniała komedja. 


Wspaniały dramat w 3 częściach w wykonania 
francuskich artystów. 


Między innemi. % 
g 
a 


Za kwit za N 062 na rbl. 78 
kop. 65, wydany a Rzeźni Bałuc- 
kiej, na imię kierszlikowicza. 1059-3 
agingi paszport, wydany z gminy 
Widzew, pow. łaskiego. gub. piotr- 
kowskiej, na imię Leopolda Preis. 
1040—3 | 
Z” paszport, wydany z gm 
Regnów, pow. rawskiego, na 
imię Józeta Batura i bilet wojskowy, 
wydany przez naczelnika w Turkie- 
stanie. » 1065—2 | 
geh paszpo t, wydany » gminy 
Bazelja, pow. staro - KONBŁALLJ= 
nowskiego gub. wołynskiej na imię 
Anioniego „łabędź 1640. 4080—2 
ZĘ paszport, wydany A gminy 
Wojszczyce, pow, kutnowskiego i 
güv. warszawskiej na imię Swiana 
1a.jeWSKiegO. 1085—3 
ZAL paszpurh, wyaany z gminy 
Łuuńska Wola, pow. sierauźkie- 
go. guv. koiskiej ua imię Wilhelma 
Lapicha, | 1054— 
Z: karta od paszportu wy- 
dana ź tabryki Poznańskiego na 
imię Waier'i Gniatkiewicz. __1083—1 
Że karta od paszportu wy- 
dána z fauryki Goldamera na 
imię Józeta warlicxiego. 1u77—1 
<"gaginęia karta od paszportu wy- 
uana z tabryki Poznańskiego lie 
imię Franciszka Fortony 1079—1 


SAEHGIGIEIEJGIS! 


zwrotem kosztów w administracji N, ka] | 
Kurjera Łóuzkiego. 1066—0 SISATE JE AGAGA 
maaan aa 
Redaktor: Garlisows i 


